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nN. R e fo r m y "  w Ifrakowie.
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Nr rach. pcczt. Kasy oszczed. 85..484.
Rękopisów nadsyłany oh Jiedalcya nie zwraca.

W *  L w o w ie  sprzed-- numerów pi 12 iii.: w Biurze dzielników S .  S ok o ło w sk ieg o , 
oliea Trx dogi Maj* 1. 5 i w B I u r iB  P lo ł in a ,  nlica Kare.a Ludwil» 9.

( J e n a  n u m e r u  1 2  h a l • PO RAN N E!

JE*r»e7mŁ2irrae «r»cŁC<& iEsy.-uL|r^if
Z im *  ■ p ie o w ą ł  A iministracya „Nowej R.efonnyu ; wszystl le urzędy poc t>‘vu: ird e js je o *  
w a s  Administracja „Nowej tteionny“ . — Główna trafika w Rynku. — Airency.i J. Hop asa 
i A. Salomonowej, ni. Szczepańska 9; Binro dzienn.ków II. Hupczyca# ul. .lao-iclloiinka 7-

Trafika w Sukiennicach.
Z n m : o j.ic o w ą  p r e n e m e ^ a ti ; i o g ic s s s r t ia  (mserity'' przyjmują: We L w s w ie  Biae.r>" 
dzienników: A. Buchstab, ni. Karola Tmdwika 2!,*S. Sokolow ki. ul. Trzocie^ri J.luja i .  
W J c r c s la w h i  J. Seszyńska. — W  T a r r -o w li  M. Rockach. — IV W i,a d r ia  Herman 
Goldschmied (sprzedaż oddzielnych numerów), I. Woilseile 6. — ?JL Dukos Nachfolg-er 
Haasensteia & Vogler (także w Kambcrgr., Frankfurcie a. M., Kenia1"* j.ipsku, Bazylei 
i Wrocławiu). — R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, 'Moimciiium i Norym icrdze). —

II. Schalek (Wollzeile),
C  y ło s c e n ia  (inseraty) przyjmuje A (iministracya „Nowej Reformy* za opłatą od m i1 ca 
wier-za drobneiu pismem (petit) za pierwszy raz 35 . a kąMy następ :y h i s  21 U. — 
Ro numeru niedzielnego i świątecznego o 50 procent drożej. N a d e s ła n e  110 h od w 
sza. — G ’ o s v  p u b i l c z a e  po 2 kor. od wiersza. Układ tabfiar-rczn•. cyfrowy, skom­
plikowany, pierwszy raz 40 h. — Za-.ączruK i do „Nowej Reformy1' .prospekty, cyrku u- 
r*e, ogłoszenia i t. p.', przyjmuje się za cenę 2 koron od 100 egzempl. dla zamiejscowych 

a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów.

sk łon n ość  a o  za w a i c ią  r y c h łe g o po-siln ie jsza  
k o ju .

Jeżeli u ca ra  b y ła  ta  skłon-nose ra cze j w y r a - 
zem  je g o  osob istych  za p atry w a ń  i u sp osob ien ia  
m isty czn e g o , t o  d la  p a rty i p o k o jo w e j b y ła  on a  
p ierw szorzęd n ym  postu latem  p o lity czn y m . D al 
sze trw an ie  w o jn y  b ow iem  m usi d o p ro w a d z ić  
do  d a lsze g o  osłabienia rządu  a  w zm ocn ien ia  ży ­
w io łó w  lib e ia ln y e b , o o  y  rezu ltacie  m u sia łob y  
d o p ro w a d z ić  d o  ca łk ow iteg o  p rze w ro tu  stosu n ­
k ó w  w ew n ętrzn ych .

W  sam środ ek  te g o  w iru  dążeń , ra ch u b  i  n a ­
m ię tn o śc i s ięga  d łoń  B u cnanana , In teres a n g ie l­
sk i w ym a g a , a b y  R ośyai k rw a w iła  d a le j. B u ch a ­
nan , k tó r y  z am ba sad ora  s ta je  s ię  co ra z  bar-

Kraków, 19 s tyczn ia .
0  s.) S tosu n k i r o sy jsk ie  p rzys ła n ia  m g ła  tern 

g ę s tsza , im  bard zie j s ię  on e w ik ła ją - Z e  w szyst­
k ic h  p a ń stw  k o a l ic y i  R o s ja  je s t  najwufdoaisjszą 
d o  k o m u n ik a cy i ju ż  z n a tu ry  s w e g o  po łożen ia  
i  sw o ich  u rzą d zeń  jroeztow o-fcol e j ow y ch . D ość  
p o w ie d z ie ć , że d o  S ztok h olm u  p rzy ch o d zą  dzien ­
n ik i p e tersb u rsk ie  z dw u ty g o d r io w e m  op óźn ie ­
n iem . Jeże li się  d o  tych  »-naturainych« tru d n o ­
śc i d o d a  je s z c z e  i sztuczne w  p o s ta c i sp e cy a ł-  
n y o h  zarządzeń , w y d a w a n y ch  w  R o s y i w  ce lu  
o g ra n icze n ia  k o m u n ik a c ji ,  to  ni.e tru d n o  zim-
zu m ieć, ze  w  ś ro d k o w e j E u ro p ie  w y o b r a ż e n i?  J g g .  _  - ,yd<mtem  w  s t o l ic y ”ro sy jsk ie j, z nie- 
o  s tosu n k a ch  ro s y js k ich  m is z ą  b y ć  m ętn e  tem  &{ i W z g l ę d n o ś c i ą  p o p ie ra  a r tr ę  w o- 
te p u z ie j, ze  p o g o ń  za se n sa cy ą  r o z m -ity c h  p r z e d  . * p o k o jo w a
b y w a ją cy c h  w  ^ D k h c d ^ o  K orespon d en tów - m Toż ,  się g ło s y , ' t t ó r e  u sta la ją  m ora ln y  
p r z y c z y n ia  się  je s z cz e  (oo d a ls z e g o  m ą ccn .a  wsp ó iu d '/:a ł aiubasado-ia  a n g ie lsk ieg o  wr zam or- 
ty c h  ,  'd a w a n iu  R aspu tina . W  sa lon ie  B u d ia n a n a  i pod

.Szczególn iej n iep rze jrzystą  m g łą  p o k r y ła  s i ę ; jefe0 g w a ra i,> y ą  osobistą i t ó t f t y  z o s ta ł . sp isek  
R o s ja  o d  a asa  u p a d k u  btuorm era  iv ro h .ro . 'Da ż y c ie  R a spu tin a . W c i ą g u  nom w  k óre j
trw a ła  era T rep ow a  o r ń y w . i f e  w  d ra in a ty o z n i . B aspiItm a za m ord ow a n o , “ rżed  L icem  J u s m ,
w srrzysn ien ia , k to r y c u  slabem  ty ik o  echem  b y  pów a, s tó a i d z ie r ż y "  dw ai d cd rlctvw i -  am ba- 
ł y  p ro w a d zo n e  r o w r .o c z e s n e  d e b a ty  w  D um ie. sad  ; ^  - 3 ' - }
N a w et s łyn n e  ^ M , ł u W  P ^ e c iw  S t« « r -}  G łó w n ą  o e o U & * 4  w  g a b in e c ie  T re p o w a  
■merowi i iłOfDijńauueepo P rze c iw  P ro  to  o  op  o w i. -k t, t» l r\ ' i •
k tó ( o sygu  ilizn w a n o  w  prasde ś r o d k Z - e u r ^  ^  P ^ to p u p o w . d n  sta ł w  b ezp ośred n im
p e jd d o j  z d a w a ły  s ic  s t a n o w i  S ł V  d  - d -  ^  ^  ^ nh^ 0 y ^ e" ^ aI ? T
w  W fem iu  okazują się typów-mi p r z e m ie l  ■ w Ł%bmeme. Na nogo taj spadały
niani, p c  y  cy i du m sk ię j ’ w fctórdl o m ito ś ć  ?  %  nta;1S f ^ T lF ? .  ° un,J“
- f l ^ y t n .  tó w , p o ró w n a ń , W  i w y m y ś la ń  * * * * *  Ł  ZW* >1,beraIua< 

sto i zaw sze  w  o d w ro tn y m  si.osunku d o  treśc i- 
k on k re tn e j.

k tó r e j w ię- 
id-zie n a  p a sk ii B n oba -

nana.
N a tych m ia st p o  za m e ld o w a n iu  R a sp u tin a  ca r

można

ą iP i  Z '® r  3 u ’ ?  j uy k ° * * ? "  za m o rd o w a n ia  Rasputina- zo s ta ło  p o w ie rzo n e  
£  k ?  ; ° W m ° W;  Z/ a  0 1 ’ Z e . ; a :k  ^ '^ < m  o jsk  uwym , P r o t o ^ p o w ,  d o tą d  ty lk o  
n o h o i i  y ' g 'r° m ^  v  } L T aW ttv f  t m in istra , ó t o y m a ł  tó fin ity iw ią  nom ś-
S y i l i u i  ?  ^ ieJ Z YJ iT l  ^ U Z \  ^  ” a ( y ę  i  te  b e ż  w ie I z , h o p o

{re  c ie  m - ' ’  ', 26 y  i B y ło  to  w  p o n ie d z ia łe k  ran o u b ie g łe g o  ty ­
g o d n ia . N o m in a cy ę  ProŁ opopow a p o ją ł T re p ó w  
ja k o  p o sta n o w ie n ie  cara  za stosow a n ia  sjln p j re­

d o  re-

T repow rem , od ra d za li m u  p o lity k ę  silne-j ręki, 
w re sz c ie  zaprotes to w ali pr-zociw  p ow ierzen iu  
śled ztw a  w  sp ra w ie  za m o rd o w a n ia  R a spu tin a  
wta.< zom  w o jsk o w y m .

W e  w to re k  w ieczorem  sam  T re p ó w  u d a ł się  
d o  capa, u 'tu ją e  p rze k o n a ć  g o , że  g łó w n y m  w i­
n o w a jc ą  za m ord ow a n ia  R aspu tin a  b y ł  sarn P ro - ̂ . . *■’ . i op a H io  yŝ jysRj j  <«“ • ■*  ̂ JAiliLiO Di UłLI
,' 1 P w ’  P °o i® w *z  £ o  m e g o , ja k o  d o  m in istra  k o n fe r e n c je , w  k tó iy e h  b ierze udzia ł u ik że  mi-

mi cn o  z iry to w a n y ...
W a 'ka to c z y  s ię  w  R o s y i o  -—  ^ciem ne s i ły « .

MAwinn „■ ■ i„  : „ „ , , ja r-o  p o s ia u o w ie in e  cara  itiiw u w w aiu a  e.ua S ’  -fC, p is z ą c  i  u ch w a la ją c  n a  za k a zy w a n y ch  1 • -y>: • . „  , . . .sibSińnoh i A-L. n,v.ń v - • k ,. P o n ie w a ż  T re p ó w  ob a w ia ł się  z ry w a ćzjnzu acu  r izo lu cw e  o  m en , m iaro sie  na m y ś li . • , , n  ^
p rze d e w szy stk i.n  R a -o u lm a  1e z -  sz ty  z  w ię k szo śc ią  D um y, p rzed ew szystk m m  zaś 
W ło  v i 3 >« B « m - f  1 1 t  sz® z  B u chananem , n ie  chcąre d z ie lić  lo su  S lu erm era ,

5? w S t *•*?? ^  - r* ■ *>k ie i s ih , i ; - '' y„ i-. „ 7  . v s f i  . ła  m iiiistra  spraw  za gran iczn jrch  P -ok row sk iego ,
n a ^ y w o ^ tch m n ą T  1 ^  |  - ' ̂  i a o d l l  -

Z  rozm aitjm ii w yban ia jącyeh  się  tu i ó w d z ie  
sz cze re  iw  w yn ik a , że ow ą ciem n ą siby je s t  —■
P.a' r , 7 1 ^ °  ^ o j  o  w  a. S k ła d a  się  ona z  w y - 
b itó y o h  reakeyon ist-ów , tu dzież  z  c zę śc i d w oru  
cars k le g o  z sam y m  carom  n a  cze le . N arzędziem  
teJ b a rty i b y ł R a spu tin .

z e n ie ^  p a r iy i w o je n n e j je s t  d ą żą cy  d o  
wrą - y  libera lizm  ro sy jsk i. D ok o ła  n ie g o  g ru ­
p u ją  się ż y w io ły  n a c jo n a lis ty cz n e , czę ść  p rze ­
m y s ło w y ch  i d ru g a  cze ść  d w oru  ca rsk ieg o . Pa-r-
ty a  wTo je n n a  mr sw o ją  o s to ję  w  —  am basadzia
an g ie lsk ie j.

W a lk a  m ię d zy  tom i ob iem a pa rtyam i rozp o - 
c zo ła  się  natychmiast pc. w y p a rc iu  R osya n  z 
O a lrcy i i ziem polskich, k ie d y  to  (dumne g m a ch y  
straszliwych ro jeń  im p ery a lizm u  r o sy jsk ie g o  
ro z  frM j  sie  ja k  fa ta  m org an a . O d te g o  czasu  
w a lk a  ta. trw a z  rozm aiłem , nasilen iem . W  ostat- 
n ioh  m iesią ca ch  zaś w esz ła  w  s ła d y u m  sz cz e g ó l-  
ft  e jsze j o stro ś c i. T łó n ia czy  się  t o  p o g rom em  

’ i m anii, który w  ręk u  p * r ty i  pokej-o „  e j sta ł 
się  n o w y m  b a rd zo  s iln y m  argum entem .

J a sk ra w y m  ep izod em  te j w a lk i b y ło  ta jem ­
n icz e  za m ord ow a n ie  R aspu tin a . B y ł on od p o -  
uzątku prztoeiwniJdcm  w o jn y  i zw olen n ik iem  p o ­
k o ju . w  zw iązk u  z  b ieg iem  w y p a d k ó w  w o je n ­
n y ch  w p tó w  je g o  n a  cara , zresztą  za w sze  siln y, 
sta ł sie je d y n ie  d e c y d u ją cy m . W  ostatn ich  cza- 
;aoh  car ^ p ę d za ł w to w a rzy stw io  Ras-jiutina ca ­
łe  gśdzirry  na m od.l:tw ie  i rozm y śla n ia ch . N ie 
m ożn a  się  d z iw ić , że "w ynikała stą d

w

Ochotn.ićza armia pulska.
(Tel. t. k. Biura koresp.)

D eRin, 19 s ty czn ia  
(B inro W olffa ). W ś ró d  p rze b y w a ją cy ch  

N iem czech , a  p r z j n a leżn y ch  d o  K ró les tw a  P o l­
sk ie g o , ro b o tn ik ó w  p o lsk ich  rozszerzon e  je s t 
m niem anie, ja k o b y  is tn ia ł pian p rzy m u so w e g o  
w cie len ia  ich  d o  w o js k a  polśSdego. T a k i zam iar 
w /cale nie istn ie je  i p rzeciw n ie , w sk a za ć  n a leży  
na to, że  w o js k o  p o is łd e  uzupełnia się  ty lk o  z 
ochotn ików 1, a  w m ieikie p o g ło sk i o  p rzym u so­
w ym  w cie len ia  p o le g a ją  zatem  na w y m y ś le  lub 
p o g ło sk a ch , złą r  o lą  d y k to w a n y ch .

zmisM « prm M wM eie 
w Wsrassil

W ied eń , 19 sityioznia. 
J d k  isżę dówiajdiujetmy, ibęfJ»cy .'dbitąid w  •użjg 

-ciu -w imiiniisiteirstwi& ejpraiw rzaigranilazu.vy.cii n a d - 
'ziwyaza*jay ipo(seł i ii^olntoimoeniLony mmiistor, 
SteTan U gron , m a n ieba w em  o d e jś ć  ja k o  n rzea - 
stuiw kiei m in isterstw a s >raw zagran i-jzn yeh  d o  
W a r s z a w y , gd'z'10 jurż ipmzddteLn ip.rzete ’aze.rog la t 
uirzędciwoilł. DottyciJct.alsoiwy piffiddiatawiiciol rni- 
.nijtetrsrwa tspralw' iiiagi!ain.fazmyoh w  tYamsza .vie, 
radica ibat’. A n ir ia n , p o w o ła n y  b ęd z ie
d o  pełn ien ia  s łu żb y  w  m inisterstw ie  sp ra w  za ­
g ra n iczn ych .

Obr*; 1f

cora z

Namiestnik w W edniu.
Piszą nam z W ie  d n i a:
NamietstnK bar. D i l i e r  ba w i o d  d w ó ch  dni 

w  W ied n iu  i o d b y w a  baritfco Jiczne n a ra d y  z 
m iajorlajaiem i osob istośc ia m i w  sp raw ach  fcrąr 
jo w y ch . N am iestn ik  z  uznania, g o d n ą  en erg ią  
■zajmuje się o b e cn ie  o p r ó c z  a p r o w iz a c j i  g łó ­
w nie sp raw ą o d b u d o w y  k  r a  j u i  w yp ła ­
tą za śwriaticzen ia  w ó jen n e . Nandestinik przud- 

| ło ż y ł o b s ze rn y  i  s z cz e g ó ło w y  p r o g r a m  o  d- 
I b  u d o  w  y  k r a  j u, p re lim in u ją cy  w y d a tk i na 
{ r o k  1917 n a  570  m ilion ów  k oron , 

p o , inans -w B arka , r rolni cci a ic iillich a ,! N io  u lega w cppliw oścd, że bu dżet ton u zysk a  
k tó rz y  o św ia d cz y li ca row i, że^ so lrda iyzu ją  się z ! potwie-rdzr.nie ze strony  m kiistra  sk arbu  i r o b ó t

pu b liczn y ch  tak , a b y  r o b o ty  m o g ły  ju ż  z  w c z e ­
sną w iosn ą  się r o zp o cz ą ć .

W  sp ra w ie  ś w i a d c z e ń  w o j e n n y c h  
nam iestnik  d ą ż y  do za ła tw ien ia  ty ch  sp ra w  w  
tem pie szyb k im  i b e z  b iu rok ra ty czn y ch  tśutteo- 
śei. .JŚLuińestmik p rzy jo ch a i z  b on k retn em i w  te j 
spuawie p ro p o zy cy a m i i o d b y w a  z m inistram i

d o  h o te lu  :»Kr!ilgeTłiO'f«, /k tóry  ara ich  c/ześć w y - 
w .A sił flalgi aUs/tryaickie i w ęgien skie .

W  poludtnie kanictleaiz Bethm aiim -HodJwcg na 
dześć aiujstryaickuch i węigibrsikłch m ę ż ó w  stanu  
w y d a ł śn iadan ie ,

B erlin , 19 sityeania.
P o  śn iadan iu  u  kam cleńza Raccnzy ob.iij p re ­

z y d e n c i  m inistrów ’  hję Cła.m-alart.iinic i hr, Tlsfza 
pOTrróciUi d o  h ote lu  »K a i.;«u h o f« , g d z ie  k o n fe r o ­
w ali z  am ba sad orem  k sięc iem  Roheniidh',em. —  
0  g o d z . 4 y 2 p o  p o ł. m in istaow io ajus/tryaccy i 
rręg ieuścy  w ra z  z  referen tom  i i prezj^doatom  
w ręgrorskiego u rzęd u  ż y w n o ś c io w e g o  u d a li  się 
d o  palaic-u fc a d d e r z a  Rizeiazy, gdizio p e d  ipiae- 
■wcdbóeitweim k an clorza ' lo z p o c z ę iy  się  KOnteren- 
e y e  z  k ie ru ją cy m i n iem ieck im i m ężam i stanu  
o  k w e s ty a ck  g o sp o d a rk i w o je n n e j. W ie czo ro m  
amdulsiadar k s . H a h en lob e  w y la ł  n a  ciześć g o ­
śc i ob iad 1, w  k tó r y m  w z 5ęii u d z ia ł ta k że  ksto- 
c lećz  Rzeldzy B eth n ia n n -llo llw e g . aeHaretaiiiz 'Sta­
nu H elffer jah , Ziimimieiimanp [ br . R o e d e m , m i- 
nlsiter ralnśctwra Schorlem oT i p re zy d e n t w o je n ­
n e g o  urzędu  ż y w n o ś c io w e g o  B a tod k y .

D zisia j totozyć s ię  b ę d ą  w d a fezy in  c-iągu k-oin- 
fenesnoye. P ra w d cp o d o łm ie  dlziś w docrorem  «ni- 
,.i istrowrie ou ja d ą  z  p o w ro te m .

sp ra w  w ew n ętrzn y ch , n a leża ła  trosk a  o  bezp ie ­
cze ń stw o  o s o b y  R aspu tina .

C ar n ie  d a ł s ię  p rzek on a ć, a le o św ia d cz y ł 
T repow m w i w ręcz, ż e  p o s ta n o w ił zm ien ić  g a b i 
net. J a k o ż  rze czy w iśc ie  je szcze  w  n o c y  z w to r ­
k u  n a  ś /o d ę  T re p ó w , tu dzież  w s z y s c y  w y licz e ­
ni w y ż e j m in istrow ie  p ro te s tu ją cy  otrzySi-ali 
d y m is ję . ..

U tw orzen ie  n o w e g o  g ab in etu  p o w ie rzy ł car 
k sięciu  D y m itro w i G o li cyn  ow i. Ma to  b y ć  p r z e d ­
sta w ic ie l sk ra jn e j r e a k c j i ,  p rzy tem  cz ło w ie k  
s iln y  i e n erg iczn y . W e jś c ie  d o  g ab in etu  S zcze - 
g ło w ito w a , k tó r y  ju ż  n a  jesien i r. 1915 n ap isa ł 
był i w ręczy ł ca ro w i m em ory a ł z a le ca ją cy  za- 
w w c ie  o d rę b n e g o  p o k o ju , charakteryzuje now y 
g a b in e t  n a jle p ie j. M a to  b y ć  rząd  ś iL ie j ręk i 
p rzed ew szy stk iem  w stosu n k u  d o  —  B u chanana . 

C ar p o d ją ł w a lk ę  z am basadorem  an-giedskim.

n ister d la  Galicy/i, dr B o b r z y  ń s  k  i.

N ied a lek a  p rzy sz ło ś ć  ok aże , k to  w  R osy i 
s iln ie jszym : M ik oła j II, c z y  B u ch a n a n ?

p d S ftfe n c y e  fa in is r p iH s  a  M IM .
(Tel. c. k. Biura korespp

B erlin , 19 styaania . 
P ro zy  Jonit I K p R P w  hir. ciaun M a / r t  i n i c. 

prozydionit mfmsfeńónjj hr. T  i e/>z a, au/śtryndki m-i- 
nilśtea 'dłtt sp/ralw w yżjpyąynjia gien/erał anajo 
II  o  o  f  e  r, wrięgieinśki milnistor roiliniofcwa. G h i l -  
l a i n y i ,  preizydeinit w ęgjortśli.iego uilzędu 
widma. 'bar K u  oirlt h y , geireirailny kdnsiul J - o a -  
■n o v  i ki Bi, przedlstaJwńiciel c .  i k . aninilśteistwA 
spra!v»'” 'zjalgraniezinych i' i Ik. naioźolniej k o m e n ­
d y  awraw, jalkdtietż ikllikiu r*cferdPtów, p r z y b y ło  tu 

esfc wicizoiiiaj przbd  pofi-ulanieim. N a  diwrorou  .powiitał 
i(z'h atmibnlsado/r CJs. H o . h o n l  o h  e iz nunzęunika- 
m i airibais-ady. SliirM rofwio a  diwonca udali się

Klarem  fransaski,
(Tel. wł. „Nowej Reformy”).

Z u ry ch , 19 styczn ia , 
D /icn n ik i szw ajca .rsk ic d on oszą , że  je d n y m  

z p ie rw szy ch  skutków" p a ry sk ich  a la rm ów  c o  
d o  za grożen ia  S z w a jca ry i b y ł  s iln y  o d p ły w  k a ­
p ita łów  ze  S z w a jca ry i d o  F ra n cy i. C h odzi tu  o  
k a p ita ły , k tó re  d ep o n o w a n e  b y ły  w  b a n k a ch  
szw a jca rsk ich . W e d le  d on iesień  z  B em a , w  o -  
stal.uich d n iach  w y w ie z io n a  stam tąd  23  sk r z y ­
nie, n ap e łn ion e  pap ieram i w a rtcśc io w e m i.

Dzie.nnik. szw a jca rsk ie  są d zą , ż c  k am pan ia  
prasy  fra n cu sk ie j b y ła  m anew rem , o b licz o n y m  
w  p ierw sze j lin ii na w y w a b ie n ie  pis n ięd zy  ze 
S zw a jca ry i.

D ale j d on oszą  Izienn ik i, że za n ie p o k o je n ie  
w' op in ii p u b liczn e j sz w a jca rsk ie j trw a w  da l­
sz y m  cią g u .

f t z ? n c »  am biRolirem  0  Lonnynic
(Tel. c. k Biura koresp.)

L o n d y n , 19 śtyciżnia. 
Bilnirb R on tóra  dionopi az Detońśhnitga1:
Jafk tjłycihać, S a zo n o w  zo s ta ł sarA janow apy  

a m b a sa icre in  w  L o n d y n ie .

Stn--AtV'V„'Cia

K s i ł i i l M  E o i l r s - f ^ i i f t L
(Tel. c. k. Biura koresp

W ie d e ń , 19 styczn ia ,
U:i&ęjdo/w"o ogłatelją dfcier 18 śtyczinia 1917.

W7s c h c d r J  te r e n  w o jn y .
G.anpai w o jś k  gemorała: imateizailica p o ln e g o  

MaifikenBetna: R o s y js k a  a r iy le rę a  ostr /Ł iiw a ia  
T u lcz ę  i Jsacceę  w D ob ru d ży .

F ro n t  ivuajisik genera ła  (ptflBaeuKtaJka asTcyfiasię- 
y.ia J ó z e fa : M iędzy  d o lin a m i P u ta y  i S a śity  m a ­
łe  przedseęw eięfcłs zo s ta ło  u w ie czo n e  palnym  
su k ce se m ; p rzy p ro w a d a o a e  je d n e g o  o fice ra , 230 
ż o łn ie rz y  i je d e n  k arab in  ntaszjm  n yy .

N a p o łu d n ie  o d  d r o g i G jtoz  za ła m a ły  się sil­
n e  r o s y js k ie  a tak i w  n aszym  o g n iu  arty tery i I 
k a ra b in ó w  m aszym ow ych .

Pronit 'w ojak  gon/orała/ po ln riga  m -arszidka k s  
Ł o o p o M a  baiwąidkiiOgo': N a W o ły n iu  w zm ożona 
d z ia ła ln o ś ć  m e p rz j" jc c ie lsk ie j a r iy le ry i.

W łoski teren wojny.
N a p ta s k o w z g ó fz u  K rasu  i w  d o lin ie  W dpjracb 

trw a ł ta k że  w c z o ia j  s iln ie jszy  og ień  a ity le ty i.

Południowo-wschodni teren wojny.
P o ło że n ie  bez  zm iany.

Z a stę p ca  s^efa  sztabu  g e n e ra K e g o . 
v o n  H o  f  e  r, m pp.

fsm & U  nięiiffiKi.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

B erlin , 19 id tycan b .
B iu ro  W olffa , d o n o s i :  W t o .  g łó w n a  k w a tera  

ogLuaza dmia 18 Ibm.:

Zachodni teren wojny.
G rupa w ó jy k  Ibsięcia. R op roch ta  b a w a rsk ie g o : 

D o  a n g ie ls k ie g o  rozsa d zen ia  k o io  L oos  d o łą  
c z y ły  się  k ró tk ie  w a lk i p o d cz a s  k tó r y c h  n ie ­
p rzy ja c ie la , k tó ry  się  w darł, o d r z u c o n o  s z y b k o  
z p o w ro tó m  w za żarte j w a iee  w ręcz . W  n o c y  
z 13 n a  l a  bm ., p o  w a lk a ch  k c lo  Serre, c zę śc i 
prze 'n ie j  p o z y c y i .  p o s ia d a r  ej praez nas z » s ł a ły  
p la n o w o  o p różn ion e  bez p r z e s z k o d y  z e  s tron y  
n iep rzy ja c ie la . O d te j p o t y  te  o p r s z c z a n e  pu ste  
r o w y  b y ły  otrdzieunje p o d  e iężk im  og n iem . —  
W czo ra j nastąp ił na n ic  o c z e k iw a n y  p rzez nas 
a rg ie łsK i a tak , k tó r y  a ta k u ją cy ch  przyp ra w ił 
o  c ię ż k ie  stra ty .

Wschodni teren wojny. /
F r o o t  k s ię c ia  Loap-ołda baiwańśkiiogo: N a w ie ­

lu  o d c in a  ach  fron tu  p rzy  c zy s te m  pow  ietrza 
o b u stron n a  d z ia ła ln o ść  a r iy le ry i o ż y w iła  się*  
zn aczn ie . N a  p ó łn o c  o d  K saszy& a r o sy jsk ie  w o j. 
oka a tak  o w e  z d z ie s ię c io k ro tn ą  p rzew a g ą  w d a r ­
ły  s ię  d o  w y su n ię te j n a p rzó d  p la có w k i. P o zy - 
cy«t p la có w k i je s t  zn o w u  w  n aszem  p osiaaan iu . 
N a itm jrch  m ie jsca ch  o a r z u c o n o  k o m e n d y  p o  
ś c ig o w e  i  p a iro ie .

Fr-Onit w o ja k  gonoraJla ipułlk-ojwnika, abcyksię- 
c ia1 J ó z a fa : P o d c z a s  g a y  na p oh id n ie  o d  dt og i 
O jto z  a tak , p o d ję ty  w ie łk iem i siłam i rosy jsk ie - 
m i, za łam ał s ię  w  n aszym  og n iu  a rty iery i * k a ­
ra b in ó w  m a rzy  n o w y ch , u d a ło  aię nam  n ie so o - 
d z ie w a re m  u derzen iem  p o m ię d z y  dc-Óuami Su - 
s ity  i  P u tn y  za b ra ć  z  n ie p rzy ja c ie ls id e j p o z y -  
r y i  1 o fic e ra  i  2 3 0  je ń c ó w , o ra z  1 k arab in  m a- 
a zy iw w y .

Fronlt. ąpsSBKEfiBf ólaidkiui^emA: W  D o b r u d ź ) 
o d  k ilk u  dn i a r ty le r ia  r o sy jsk a  ostrze liw a  T -li­
c z ę  i  Isa cce ę . Z o s ta ło  z a b ity c h  k ilk u  m ieszk a ń ­
c ó w , p rzed ew szy stid era  k o b ie t  i  d z iec i 

Franlt -matoed-oińst-i: O d o so b n io n a  n iezn aczn a  
d z ia ła ln o ść  b o jo w a .

P ie rw szy  g e n e ra ln y  k w aterm istrr 
L u i l e n d o r i t .

^^BCTg^jgg^re5BBSM»3SBJei8BBgajj moB-- c i p — m wwi aaig -  ■ssnisms&s&ss&r" BBaats

E m m a R o s z y ik ó w n a .
W

S f a d y  p o  r e s i e .

1

Z  tern sam om  za ję c ie m  i skupien iem , z jak iem  
n ie g d y ś  w  d a w n ych  d o b ry ch  czasach  
w o jn ą  słuch ał w  salach k o n ce r to w y ! h w  
dniu  g ry  ren om ow a n y ch  m u zy k ów , 
p rzy s łu ch iw a ł się , ja k  d o k tó r  tłuk ł 
się p o  fortep ia n ie  l.ub w y m y ś la ł o d

(Ciąg dalszy). id y o tów  biednemu J.empi-ckicmu, k tóry

sc ie  m a łpow ali#z k iepsk a , m a rk izów  w ersa l­
sk ich  i  w y tę ża li c a ły  sw ó j s-pryt- da ‘to , b y  w  ce - 
sanskun p rze d p o k o ju  n ie n astąp ić  ja k iem u ś et* 
sarsłdenra ra d cy  na, o g o n  o d  fraka, lu b  n ie  na-

1 r o z b ija ł ,d e p ta ć  n a  magmi-otka w  p a n to flu , m y śm y  tu r>y - 
ni&zdar i - l i  —  h u!... D o ść  p o w ie d z ie ć : sto  tysięcy" sob ie

Wiic-
teraa

umiał w lot pojąć iweswyide prostej inarsayne- 
umandurowaiiiych manekLnów 

maszerujących za prostcin 
ugą jej ezęSC miano- (iaua azietKo pouafiłoby" to ńczynić) pociśnię- 

wieie, przepędzał ł  ompicki w pomieszkaniu do- ciem  guziczka, mniejszego od paznokcia do-
J do która, na szańce, okopy, dr«i.pią-cyręli sl&; j nak tó ra  i o  św ic ie , n róp rzy tom oy , piowraca. 

s ieb ie . N a in nych  k w a tera ch  zd a rza ło  -sic

n ie j Jta p o lu  za m iastem  króla  ob iera ło , a- łcażd y  7, 
ty ch  stu  ty s ię cy  m ó g ł zosta ć  fyun k rólem  /obra­
n y  Byli D aw et ta cy , k tó rzy  na siebie  g ło s  d a ­
w ali... A  ok aza ł się  król d o  n icz e g o  —  to  d o  
d y a b ła  z  k ró lem !... I ob iera liśm y  n o w e g o . N agra -

k oń eu  św iata . P iz y s ią g lb y m , że k a ż d y  7, ty c ii s łó w  p o lsk ich  i za czą ł m ów ić  sw oim  o jc z y s ty m  
żo łn ierzy , (a w idzia łem  p ię tn a sto le tn ich , k tó r z y  ’ ję z y k ie m .
s.z-mat ży cia  m a ją  p rze d  so b ą ) w y r u s z a ją c  n a  —  W ca le  p rzy jem n a g ra  —  za u w a ży ła  k o  
w o in ę , m a rz y ł-o  w ie ń cu  z d ęb u  i  la u m  i  o  b o - 'b i ę t a ,  a  z tonu , k tó ry m  te s łow a  w y p ow ied z ią - 
haterslciej —  śm ierci. *“ la , n ie  m ożn a  b y ło  p ozn a ć , c z y  m ó w iła  p raw d ę ,

—  B o też żo łn ierz  ża d n e j in n e j n a ro d o w o ś c i c z y  też drw iła . —  A  c ó ż  d o p ie ro  u śm ierca ć  n ie
w ai Jasikach

dza liśm y  d w om a "/jcdmnez.onemi k ró lestw a m i

ze K arp aty , B a łk an , A lp y , Ural, ba, n aw et n a  I li
jednein  ttriclkiem k sięstw em  sy n ó w  za  za s łu g i braci.

n ie  w a lćz y  w  ta k ich  o so b liw y ch  
ra k 'p o lsk i —  w trą c ił Ł e m p ick i.

; (-) vszem  —  za p rze czy ła  parni dom u —
.w idzia łam  n a d b a łty ck ich  N iem ców , znrusztoi- 
n y ch  p o d n o s ić  b roń  p rze c iw k o  tym , k t ó r y c ł i ' 
u w a ża li bezsp rzeczn ie  za  sw oich  ro d zo n y ch

d o k tó r  n ie  m ia ł foU tp L m u . N ie zaw sze  b ow iem  m alaje, p ru ją cy ch  za p o m o cą  s p e c ja ln ie  sk on - 
n d a ło  m u się u lo k o w a ć  w  p/rywabnyeh a parka- siruow am ych  odiiióży S trypę , D niestr, 
m an tach  w ła ścic ie la  ży d ow sad ego  za jazdu  lu b  C zarne .norze, ocean  Ridyjtski, W ie lk i... S łśoh a -v 
Alk. ja k  tera z  w  pielcnym  u ie jsk i.n  d w o r z e ,  ją c  bredn i d ok tora , unze u&iiowal m ose ' u jąć 
C zasem  m ieszk a li w" ch ło p sk ie j ch a cie , czasem  sw oim  trzeźw ym  um ysłem  d r ę cz ą cą  g o  'ja k  
w  bu d ce  w artow n ik u  k o le jo w e g o . D o k tó r  w te- zm ora  n ierozw iązn lną za g a d k ę : sy n tezę  d u szy  
d y ,  u p iw szy  się, zam iast s iad a ć  d o  fortep ianu , p o lsk ie j.
u d a w a ł s ię  chwiejnymi k rok iem  do k w a tery  j —  P rzyg lą d a m  się w am , P o la cy  —  m ów ił

dalej —  o d  la t k ilk u  —  w am  i  w a szem u  kraj-Or

lOjeowf ja k  w y  dzisia j n ag ra d zacie  tajnern rad- 
costw em  i ty tu łem  „E d ie r  v o n ...“  A  k to  m  po-

Ł e m p ick ie g o . J ,o truba bu d z ił w ó  w czas ze snp 
n ie chór a rch a jiio lów , ty lk o  roztrącan o  p o  dro­
d z e  orze® d o k tó ra  krzeisla i s to lld  i  g ło s  je g o  
04‘hrypdy i  g ru b y , d o m a g a ją cy  o d  p rzy ja c ie la  
n a ty cru m a sin w ego  bez  zastozeżeń  utw orze,nia 
olektrycznfcj o-bsługi arunat lu b  za stęp u  um un­
d u ro w a n y ch  m anek inów  z e  sta li, id ą cy ch  za  p o - 
c iśn ięc iem  guzika  d o  szturm u n a  n ie p rzy ja c ie l­
sk ie  szań ce , n ow y  strze leck ie  i o k o p y ...

N ied aw n o  lo s  n a d a rzy ł d o k to r o w i je sz cze  je - 
oaeigo słu ch a-cja  j*-go p ro d u k e y i po” p ijanem u 
n a  fo rtep ia n ie  i n o cn y ch  rozp ra w  z Łem pić-kim . 
B y ł n im  artyletrzysfa , E rn st K un ze. Tętn znow u 
c ie rp ‘a ł o d  ja k ie g o ś  czasu, na tiezseiuiość i 
sąosayśliwy b y ł, m o g ą c  ja k o  la k o  żA pcłiriff/d iu - 
gifc g o d z in y  D rz-ym usow eao inoc-netjo czuw an ia .

w i —  1 w y n a ję c ie  mi się n arodem  n ie. z  t e g o  
św iata . N arodem  śm iertek iie  sm utnym . A  wiar
serwie tue sm utnym ... W y g lą d a c ie , jakbyś,'-io  n ig d y !..

D n iepr, |nwał się z d u b e ltów k ą  n a  Ros-yę, tę sam ą R o­
s t a  k tó re j p o tę g ę  dzisia j o g lą d a sz  w lasnem i 
o c z y m a ?  D a lib ó g , z  d u b e ltów k ą  tna arm a ty ?... 
A lb o  i z jed n oru rk ą  —  i  to  n ie  sw o ją  wlas-ną, 
je n o  u k ra d z ion ą  o jcu !...

—  T a k , tak  —  p-otal iw a ! grzeczn i, Au-n- 
Ke —  znam  to z liisitoryi. Jagiełło,nidzi.. ' a - 
zowae... ro k  trzy d z ie s ty  p ierw szy , czterdzie&i-y 
ósm y , s ^ ś e d z ie s ią t y  trzeci... T ak , tak ...

—  M ilcz, K iiu zc ! T y  teg o  n ie  zrozum iesz ~

się poruszali i m ów ili w  g łę b o k im  śnie. W  śnie 
za k lęty m ..,

—  Zapewnbi-m pana, że umi&niy la k żc  śm iać 
się i b y ć  w eso ły m i...

—  N aturaln ie na s w ó j „o d rę b n y  JsjK*-<>b —  
p o sp ie sz y ł dorzucir: Ł em p ick i —  n ie  m a ją cy  
■nic w śp ó lu eg o  z wes-olo^iylj. in nych  m arodó r.

—  E ch , ICiuizo —  o d e zw a ł s ię l  d o k tó r  — • 
żaden  naród na ziein.i n y - ma tak iej bu jn e j p rze - 
śzłuśtH ja k  m y, 1’ oh w y . P o d cza s  g d y  w a s  k rę ­
p ow a ło  ś p  d n io w iccze  sw o m feu d a ln y m  
■ustrojeni, ja k  n L u ten  le  p:% łuchy, i-p o te m , g d y -

I  zw ra ca ją c  w  stronę K .unzego twa-rz ciem n ą 
i n erw ow ą , sp yta ła :

—  A  pan o  czcm  m arzył, w yru sza ją c  w  p o le ?  
Coś: ja k b y  uśm iech  d rw ią cy  p o ły sk iw a ł n a

n a o d le g ło ś ć , le cz  z  b lisk a , ta k  p ierś  w  pierś, 
o c z y  w  -oczy... B y ł pan  k ie d y  w  sztu rm ie?

W y k w in tn y  art-y lerzysta  za -rze p o ta ł w  p o  
w ietrzu  rę-kema.

— N iech a j p a n i to  zośt-awi —  na, B o g a l , .  
K o b ie ta  roześm ia ła  się g ło śn o .
—  O zyż n ie  m ó w iłe m  w am , że on a  'ma fc isto

r y ę ?  —  z g r y z ł d o k tó r  m ię d zy  zębam i.
N iem n ie j on a  'is ły s z a ła  to , b o  zw róc iła  się 

n a ty ch m ia st d o  n ie g o :
—  A c h  d o k to rze ... A lb o  w ojna- je s t  knta-kli-

Z ak aszia ł się g w a łto w n ie  i raniłkł.
Ł e m p ick i ,. zam yślony, w p a try w a ł się w  cza r ­

n e  top o le  przed  sob ą  i p o g w iz d y w a ł m ach ih ał- m ieć w  -sw‘ -m rę k u  p os łu szn ą  ja!- 
nie.

—  C h o ćb y  teraz — - p o d ją ł  K u n ze  na n o­
w o . —  U żo łn ierza  żad n ej iinnej n a c y i, p ró cz  
p o lsk ie j, sp o tk a ć  n ie , m ożn a  ty le  bohaterstw a-.

je j  la je in m czą  p ręgą  za zn a czo n y ch  u stach , g d y  zm eni p rzy ro d y , c z y . w y ra ża ją c  s ię  ję zy k ie m  
w ym aw ia ła  te s ł ,va. d u d u , d op u stem  B o ży m , ja k  g łó d , m ór, og ień

O zab iciu  ja k  n a je  ięk sze j ilo ś c i w ro g ó w , -od p ioru n a , w ię c  c ó ż  p o m o że  cz ło w ie k o w i bun- 
ot a tcczn cm  zgn ęb ien iu  ich  i p o w ró ce n iu  zdr-o- to w a ć  się p rze c iw  czem uś n arzu con em u  m u z- 
w y m  d o  dom u, d o  ż o n y  i d /.ieoi. Z g n ęb ien ie  g ó r y  p rzez w o lę  s to k ro ć  o d  je g o  w o li d łn ie j- 
tch  —  to  .'ę .io j n ia  s p o k o ju  m o je j o jc z y z n y  i s z ą '—  a lb o  też  jo s t  ona dzieh  m  rą k  lu dzk ich , 
1 .•5?lł ł<^ w nne g o  og n isk a . T o  tez gnęb ię , ich  z w ię c  w te d y  ta k że  nie m am y p o w o d u  zb y tn io  
ca łą  rozk oszą . W y d a je  mi się, żo  *w k a ż d y m  rozp a cza ć . J a k  ty , panie K u n ze , p rzed  cłiw O ą, 
usn ii cu u ym  sa łd a c ie  d o s ię g a m  i za b ija m  to  p ó jd ę  d a le j... O d p ó ł stu lec ia  z  g ó r ą  n asi u cae- 
m en a. wis" no w id m o  półn ocy": b ia łe g o  cara . —  ni, e k on om iści, m y ślic ie le , poeci, k a p ła n i w re- 
I  oj ę d a le j, o  d la  m nie ju ż  n io  w o jn a , to  gra,: sz-cie w sw o ich  k siążk ach , broszur,'ich , kaza-

posu n iętego  -niemal d o  sza leń stw a , a  zarazem  
ty le  bajrom izm u, r ze k łb y m  nawet- d o n k iszo ty - 
zm u. J e d n o  z drug iem  zmięsza-ne. je s t  w  ja k ą ś  
■osobliwą m ieszan in ę , po k tó re j p o zn a łb y m  z  
zam k n iętem i o czy  m a w a sze g o  żo łn ierza  na

niar-li w olał' nieustannie, ja k  kania- o  d e s z c z , ' 
o  jak iś ogień siarczany, w ich r, piorun 1 —  c z y

w wtresowany"
p ies  le g a w y , śm ierć i p o s y ła ć  ją  tam , w  o k o p y
wi )g ó w , n ib y  w  sta d o  prze lęk łym i (‘ltom ik ów . ja  w iem  c o ?  —  k tó r y b y  p rzyszed ł z nfe-ba 1 
W y c h y l i  który- łeb  z n o ty , by  z a c z e r p n ą ć - iw ie -1 p rze tw o rzy ł d o  gru n tu  w sp ó łcze sn e  d u sze ... 
żegx> p o w ie trza : p o  łb ie  g o !. ..  .W io zą  zg ło d n ia - I  og ień  p rzyszed ł. Z a czą ł się a k t p ierw szy . C zy  
ły m , m d le ją cy m  z g łod u  je d ze n ie : ja, w  k u c h n ię !1 nie są d z ic ie  pa n ow ie , że z tego  w ielkiego-, roz- 
D ow-ożą a m u n icy ę : ja  w  ja.S7.czyk!... Z a b ija m , i palcm&gio do c ze rw o n o śc i k otta , d o  k tó r e g o  w  
n iszczę , zm iatam  jt d n o  p o  drug iem . ja k  w iatr  te j chw ili jo s t  p o d o b n a  nasza  E u ropa , w stan ie 
zm iata  kurz na g o śc iń cu ... | lu d zk ości' ja k  m istrz Faust- o d m ło d zo n a ?

zapa le  za n iech a ł m o z o ln ie , ze s ta w io n y ch  (C . d . n
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%  stssrcm lady lim .
(Korespondencja „Nowej Reformy” ).

Warszswa, 16 'Stycznia. 
TTroozysl^H; otw arcia R ady Stanu. —  W erbunek, 
Tey rekru tacja . —  Choroba ks. arcyb. K akow skie- 
gf . ■— O dezwy. —  R eorgan izacja  R ady  N arodo­

w ej i j«jj znaczenie).
Tikonid terowanie się 'Rady Stanu jest pici w- 

ezym objawem widomym realizac-yi aktu o-go 
łif-opada. Długo czekaliśmy na ten zapowiada­
ny początek, tern bardziej teraz wskazany jes-t 
pe^fttoeti w dalszych etapach, aby powetować 
csra, » a  długie przygotowania srracony. —  
SwnadosiGŚć tej konieczności coraz szerzej 
się krze—i, coraz gtebroj przenika w umysły. 
Uroczystość otwarcia Rady Stanu odbyła się 
zreuz-ią bez zewnętrznych manifestacją. W  ofi 
cyair em przyjęciu na Zamka, w niedzielę już 
imknien Rady Stanu występował p. W. Nie* 
mojowr1 i, ooprzednio na poufnych naradach 
przez łrelęgów na marszałka koronnego prede­
stynowany. Przygotowaną była również ode­
zwa ck> raroTa dziś rano na ulicach Warszawy 
rozlepiona. Odezwa, której tekst podały pisma 
HiiejaooWe, otwiordza- zarpeinie jasne i n:ewątpli­
we aktywóstyczKe stanowisko tego pierwszego 
tymczasowego rządu polskiego. Bezpośrednio 
po niej urażę się odezwa, wzywająca ochotni­
ków do wojska.

Natomiast wszystkie politycznie f  narodowo 
obudzone grupy społeczeństwa pospieszyły zło­
żyć dowody, że Rada Stanu na ich poparcie i 
■oddanie liczyć, może. Rrzed pałacem Krasiń­
skich, dawnym psiaedni Rzeczypospolitej, po* 
witała ją straż honorowa Legionów Polskich. 
Deoutacya Leg dr: ów zbr/.yki adres, a przed sie­
ci//tią Rady Stanu wdarta legionoYra stałe strat 
pe'nić będzie, jaka wciąż obecny i widomy 
znali, że Rząd Polski w polskiej sile zbrojnej 
oparcie znalese musi. —  Pierwszą ćcrputecyą, 
która na ręce nowo obranego marszałka zło­
żyła adres powitalny, była dolegacya Ligi Pań­
stwowości Polskie i, która prosto z katedry po 
dążyła do gmachu obrad i tam na ‘zapowie- 
dzmny wybór głowy rządu tymczasowego cze­
kała*.

Stronnictwo wydało równocześnie odezwę, 
wzywającą rodaków do gorliwego, karnego i 
eohdani^go popierania państwo-twórozych po­
czynań Rady Stanu. Z Innych grup połity- 
eraych Narodowy Związek Robotniczy już na 
kilka dni przed uroczystem otwarciom Rady 
Stanu obwieścił swe względem niej “bezwzglę­
dnie loiahie stanowisko, stwierdził także, że 
o t  tej chwila Polska Organizac-ya Wojskowa 
(P. 0  W..) traci racyę «bytu, wzywa zatem 
wszj stkitłi jej członwów, by ws-cępowaR do 
wojska polskiego. I kemenda P. 0. W. zajęta 
podobno to samo stanowisko, choć go dotąd 
nie proklamowała publicznie. Ponieważ jednak 
w  obrębie tej orgiuiizacyi jpst dużo nieteiosłej 
młodzieży szlcołnej, laofcślizacya P. 0 . W. jej 
nie obejmuje, co zostało na naradzie z dyrekto­
rami szkół ustalone.

V uniwersytecie ruch za yrstęporatuem do 
wojska jest dość silny, a wedle ■Wszelkich pt&- 
szlak tąramic on wogóle dość liczne- koła krd- 
nośoi. Na wsi wśród chłopów przeważ t przeko­
nanie, że wojsko polskie tńe przez werl unek, 
łeez przez rekrutację powinno się tworzyć. —  
Domagaj?, jaę tedy żg-roundzond* Indowe, aby 
nakazano iść wszystkim, uauając, że to tylko 
bidzie sprawiedliwe.

Ten pogląd naczyna etą utrwtlać lakze w 
opinii śnt«Sijgetacyi. Zapowiedź p o m e d B r j  
służby wojskowej poniekąd wyczytać już mo­
żna w pi?sws&aj odezwie Rady Stanu, gdyż ne- 
gatywaa forma tógo ustępu jest wtaćeiwae tyl­
ko odroczeniem, a d e  zaprzeczeniem przyszłej 
rekrutacyd. Itómioczeónie w różnych mdejsco* 
•wościach i różnych środowiskach poiśfcyoznycłł 
kiełkuje myśl wywołania energicznej propa­
gandy za wstępowaniem do wojska polskiego 
dla* poparcia akcyi werbunkowej I ogionistów, 
którzy, Jal.o w erkowi, mogę tylko formalną 
6teoctc sprawy fułatwiać.

Rów nocześnie z niedzielnem przyjęciem Ra­
dy Stanu ra Zamku, odbywało się. plenarne 
po -:edzen:e Rady Narodowej, uzupełnionej 
pr^edatawioielamd prowincji i wciąż jeszcze u- 
zupclnin.nej c-złonliam.i przyj m<3 Wam ynn i przez 
fcooptacyę. w złudnej nadziei, że tą drogą doj­
dzie się do ujęcia „całego narodu'1 w ramach 
tak zaimp rc w izo wanego przcdsłfi.wici elstwa, 
Wibrew swemu założeniu, wedle którego Rada 
Narodowa miała być tylko pro-r.ózoiycznym 
swogatein reprezentacji ofieyalnej aż do usta­
nowienia Rady Sianu, wśród obecnych jej 
członków przemogło dążeme do przedłużenia 
tej prowizorycznej egzystancy i funkeyowowa- 
nia obok Rady Stanu, jako dało pomocnicze, 
iwsrółd żiał&jące ł —  zapewni o —  inspirujące 
oficja lny tymczasowy rząd polski. Niebezpie­
czeństwo tój koncepcj i jest aż radco widoczne. 
Obok naczelnej Łnstytucyi, o-bdarzoeiej 
dokonywania państwo-Łw órerych prac, powsta- 
je  samorzutnie, powiedsKiy —  samozwańcza, 
ciało inne, które sobie przywłaszczać będzie 
autorytet moralny, jako rzekome przedstawi- 
ei^stwio jeśli nie ,.cał“go“ , to conajmniej ,.pra- 
vr e  \jałego‘ narodu.

Zważywszy zaś p0 r.4 d.ek, w  jak im ono r&&- 
ezerza i uzupełnia swój skted, a  skutkiem któ­
rego każda nieznaczna, prfeyyadŁttwa lub sztu- 
r a :e sklejona więk&zoćć, może przez doraźnie 
©ok^nane w swem łonie wybory -arnd-nić się w 
w.ększość stałą i przoinag-ającą, jest to ®nak,o- 
ł&icie obmyślana maszyna, aby w rękfi jednej 
psaiyi skupić wezyslbiie (ą/rężyny agi tacy i i 
wywierać przoz nią presyę i konfrolę nad obar- 
•eewym bardzo poważną cdpowied-zuilnością 
Tymezaswi r? Radą, Stanu. Będzie w ęc Rada 
ma?o4owa, zamaast szerokiego oparcia stanów i- 
t» dia Rady Stanu, stale niebezpieezeńatwc i 
i® tóm w  ększo, £e iatmsfa w  nioj dążność do 
.we:4 gn: ecaa i twch sfcrocnictw. które kotisc-

k wen fenie ophwaJw się ■wszeEiiei akcya. bkrrą- 
cej za punkt wyjścia akt 5-go łistopa- 
da. Mowa tu o endekach i z nimi soli 
dnryzująeej się neufralistycznej lub koabcyjnej 
prawicy.

Ze strony t. z w. lewicy nie-podległośoiowe j 
czynione były do ostatka wysiłki, aby 5 te ży ­
wioły wciągnąć do Rady Stanu. Gdy okaaaló 
się, że warunki, stawiane przez nie (ogranicze­
nie kompetencji Rady Stanu) są. nie do przyję­
cia, lewica, która dzięki przypadkowym’ okoli­
cznościom coraz silniejszy wpływ w Radzie Nag­
rodowej zdobywa, wraca do dawnej myśli ; na 
nowym gruncie swbje hasło „jedności eanodo- 
wej“  wcielać próbuje. To przynajmniej zapo> 
tóada jeszcze nie opublikowana odezwa, któ­

rą imieniem całej Rady Narodowej ogłosić tlzi- 
daj miano.

W  ciągu kilku najbliższych dni wyjaśni się 
czy ta próba poratowania mocno zachwuiyeb 
ytływów C. K. N. powiedzie się, czy- się roz­
bije. Nie ulegli, bowiem wątpliwości, że prą dc 
tej nowej konsolidacji przedewezyntkiem ży­
wioły C. K. N., c-hoć 'zagrożone poważną fron­
dą Narodowego Związku Robotniczego, który 
się przekonał, żć na uczestnictwie w tej formie 
politycznej zbyt* wdele tracił.

M.

Piątek, 10 Stycmia 1917.

many był dr Rućov ski przez 3 Irzygoinie w 
więziemn w Petersburg«i.

Opieka R ssjl nad C Ł e lssztu g ca .
„Nowoje Wreinia“ zam:eszcza w nuin&rze z 

dnia 31 grudnia koi’espoiideiicyę z Moskwy o 
zjeździe „bractwa chełmsldego” , który odbył 
się w dniach 1, 2 i 3 grudnia w monaste* 
rze Wo&kresieóskim w Motótwie, poil pirzewo* 
inictwem władyld Trilona i Serafkra. Obe­
cnych było około 1R0 osób. „Rowowe Wromia" 
pisze:

„P“wne wypadki w -ostatnich czasach i za­
sądzenia cka%>acyjne wr Chełmszczyżaide, przy­
pominające mocno jej smutną htótoryę, zatrwo­
żyły lud chełm ski. Zewsząd napłjw.ają trw<j* 
żiiwe zapytania, WhiściaiistYct?!) mdegało na 
posianiu deputacyi do rządu. Rozmiowa Chobn- 
izczan z pp. Stiinneiem i Ohwoistowem uspo­
koiła lud chełmski. Posd-włościanin tak pio- 
iniennie mówił o ziemi rodzimej, że prem; er go 
"całował (sic!). Gdy urząd premiera objął p. A. 
F. Trepów, lud ckełmsłb począł mówić: „Po­
wiedzcie i Tr&powowi, że żyjemy i wroćcmy do 
kraju“ ...

Dalej „Nowoje Wremia“ pisze:
„Entuzjazm zjazd u dowodził, że to nie gni­

jące tyły,'’a mocni, pełni patryotyzmu ludzie. Na 
zjeździe” byli pierwszy guberaator chekuski, 
były nadprokirr.-ttor Synodu, A‘ tółżin. obecny 
gubernator Sawiełow i inni... Teokrec-ya 
chełmska, stworzona ^irzez męczeńska łristo- 
ryę kraju, żyje i ożywia łud chełmski. Nie zni­
szczyła jej, a przecawnie, zaiiartowała ją znicm- 
a ooa  i spolszczona (s ie i Przyo. Red.) pań­

stwowość. Cześć i chwała bractwu chełmskie­
mu, że w obecnych ciężkich czasach nie zgubi­
ło rosyjskiej cnkcesji chełmskiej. Kiedyż obu­
dzą. się Inae bractwa zachodnie i władycy za­
chodni?".

Tyle „Now. Wremia11. Kto clioć trochę zna 
męczeńskie dzieje ludu chełmskiego, bicego i 
katowanego przez rząd rosyjski, z knutóra i 
bagnetem prowadzącogo propagandę prawo- 
Mlawną w Irm kraju, z oburzeniem odczyta 
kłamliwe i z grantu przewrotne rewelacje 
dziennika rosyjsJiiego.

Mtitowskiage
w Wiedniu.

Prasa wiedeńska ba-ittzo obszernie i w tonie 
wwsoco sympatycznym opisuje przybycie i przy- 
ięcio dra' Rutowskiego w Wiedniu. Przebieg te­
go aktu w ogólnych zarysach podał telegram 
Biura korespondencyjnego, ogłoszony we w-czo- 
rajszem wydaniu pnran.com #N«wćj Tteforoiy<, 
obecnie sprawozdanie owro uzupełniamy niektó- 
remi szczegółami.

>Gdy peniąg wjeżdżał do hali dworca kolejo­
wego — jit&ze >Noue Ftoir Presso* —  posłowie 
wyszli naprzeciwz Na kurytarzu wagonu poja­
wiła eię czcigodna postać prezydenta dra Eu- 
tewskiego, k+órego powitano huezBemi okla­
skami. Pani Rutowska i obie jej córkr abliżyły 
się tymczaisera do wagonu. Z głębekiem westón- 
aieniem padła pani Rutowska na kolana, a gdy 
prezydent wyftzd-ił z wagonu, eieryła pocałun- 
iami ręce męża. Córki, które wspierały matkę, 
płakały ze ■wzruszeni*. Dr. Rutowski, który rów­
nie z trudem parował cad wza-iszearom, pod­
niósł swoją żonę. która jednakże zaczęła się 
słaniać i byłaby upadła, gdyby jej nie poduczy- 
mano. Ocucono ją solami i pokrzepiono tak da­
lece, że po kilku minutach mogła udać się w 
dalszą drogę. Córki zaprowadzały ojca na pe­
ron, gdzie setki rąk  wyciągnęły Biję do  niego. 
Dr. Schleicher ucałował prezydenta w oba po­
liczki. a okrzyki ciągle się ponawiały , aż wres? 
cle towarzystwo weszło d^  poczekalni j>ierwszej 
k!asv.

^Charakterystyczna postać patryarchy, jaką 
posiada tdr. Rutowski. nie zdradza żadnych pra­
wie śladów Ubmiesięeznych cierpień i jest 
wprost podziwieni.% godnein, ze ta ofiara bez- 
■względności rosyjskiej mim o trudów, na które 
była narażona w kraju nieprzyjacielskim, nie 
wiele utraciła, ze swojej dawnej Sprężystości i 
świeżości. Dr. Rutowski jest bardzo uradowany 
pomyślnym zwrotem losu. a jego nieprzebrany 
humor i żywy temperament, któremi tak Iw.rdzo 
hę odznacza, wyszły podczas zajmującej roz­
mowy w całej peł ii na jaw. Dr. Rutowski teraz 
dopiero dowiedział się, jak bardzo wzrosła „fi­
go popularność i że na jego cześć wybito me­
dal i jednej z ube Lwows nadano jego narwi- 
sko. Zawiadomiono go równie, żc we Lwowie 
pod przewodnictwem profesora 'Twardowskiego 
utworzył się komitet, ażeby przygotować uro­
czyste przyjęcie burmistrza wy zw olon ego z pod 
najazdu miasta*.

(Tel. wŁ „Nowej Hofoncy”).
Wiedeń, 19 Cityteźaki*. '

Wobec iprzads: tafwkkila »N. Fr. R rod-e*  m ó - 
v 8  dr ilftłteWSkk o  talwoila pobycie -w Rcfcyr i o 
niowoli swojego «yna oficera’ Le^ioboiw, któaie- 
go R-osya.n.io r.ffLSi. a jodacęro otśoltoi jeńców do 

j dmigiego, o  ile nKKżftofei gouszoga, aż wrwzcie 
| zapędzili go na SyŁeryę.

Prezydent Rnifowaki był jaiklś kjkss iw KM o- 
wodzK/u ara KązkstŁte. «aaltqpnfe rab t^etgo laata 
w  J a łc ie , a  potputedliiio ipazdbyw ał jm e s  imio- 
siąc w  T.-jęzietilu w  Kijewie. Na ostatek trzy­

l y i i M i l i  'm m  9» I ^ w h w i
(Tc1.. v;l. „Nowej Reformy").

Tarnów, 19 stycznia. 
Rada miajsta Tamowa jednomyślną uchwałą, 

wczoraj powziętą, wita radośnie powrót dra 
Tadeusza R u t o w  i k  i o g C z  nie woli, a czcząc 
wielką zasługę i wielki przykład, jaki z jego 
działalności prześwieca, mianuje go obywate­
lem hoaofcwym naszego miasta.

Burmistrz T e r t i 1.

K ra k ó w , 19 styczn ia .
A prow izacya miasta. W czora j w ieczorem  pod 

przew odnictw em  prezydenta dra L  e a od b y ło  się 
w  m agistracie krakowskim posiedzenie członków  
m iejskiej k o m is ji aprow izacyjnej. Sprawozdam tJk 
obecn ego stanu ap row iza cji m iejskiej zdaw ał w i­
ceprezydent J. K . F e d o r o w i c z ;  referent om ó­
w ił szczegółow o dostaw y ziem niaków, nafty  i mą­
ki. W szystkich  tych  artykułów  w  K rakow ie obec­
nie niema mimo starań zarządu miasta, w  dziedzi­
nie a p row iza cji panują Jiczne braki, dające się d o ­
tkliwie ludności w e znaki.

Starszy radca magistratu, dr ŁUHolf S i k o r ­
s k i ,  z łożył następnie sprawozdanie z działalności 
miejskich kuchni obyw atelskiej!.

Nad sprawozdaniam i w yw iązała się ożyw iona 
ayskusya, k tóra  zakończyła  się uchwaleniem  sze­
regu postaw ionych ,w niosków .

» D ziecko w  cztuce*. W  program  projektow anej 
na m arzec b. r. w  krakowskim  Pałacu sztuki w y ­
staw y >D ziecko w sztuce.*, urządzonej przez kom i­
tet, pod  przew odnictw em  dra Ignacego D em bow ­
skiego, w ejdą wszelkie plastyczne przedstawienia 
dziecka w  w ieku do lat 14. Część dochodu  z w ysta ­
w y  przeznaczona została na zapom ogi dla dzieci ar­
tystów  polskich, to też szczególn iejszy  nacisk kła­
dzie się na portrety  dzieci naszych m alarzy i rze­
źbiarzy, w  których  z natury rzeczy najsw obodniej 
u jęty  został tem at »Dzicoka, w sztuce*. Zresztą 
w ystaw a pom ieści p od ob izry  dziecięco w szystkich 
epok  i faktur, a w ięc: rzeźby', portrety m alowane, 
olejne, pastelow e, akwarele, miniatury, ryciny, m e­
dale, plaliiely, a także będą dopuszczalne w yobra­
żenia artystyczno dziecka w  porcelanie, fajansie, 
terrakocie i t. p. Ostateczny termin nadsyłania 
zgłoszeń jest do 10 , zaś przedm iotów  w ystaw o­
w ych  do 18 marca. Otwarcie w ystaw y  nastąpi 24 
m arca b. r.

W  K łusie praw ników  i K o le  erp-styczno-ii tera- 
ckiem  odbędzie się w  sobotę  dnia 27 b. m . o godzi­
nie 7 w ieczór doroczne walne zpTornad zenie człon ­
ków , z  następującym  porządkiem  dziennym : Spra­
w ozdani? prezesa; Sprawozdanie skarbnika; Pre- 
Hminarz ,na rok 1917; Sprawozdanie k o m is ji k on ­
trolni ją ce j; W y b ór  p .ezesa  2 zastępców  i 21 człom- 
ń ów  wydiziału; W y b ór  kom isyi rew izyjnej; Wmio- 
skj członków .

Odczyt w Czytelni ówiązku Niewiast katoiiclticb. 
w  e o to tę  d " ;a  20 b. m. o  godzin ie 4 w  Czytelni 
hańskiego Związku N iew iast KatoM ckich, Szcze- 
pańidm 5, o-lbędzie eię od yzyt titci. A dam ow ej 
Krsyżanoiwskiej. potl tytiflem : „S zk o ły  easrrairi- 
czne d la  pielęgniarek ocienm ialyTh1-:. ,

Stypesidya, Z rekioratu unhv. lincw sklego -pi­
szą mam: Rozipieane zostały  konkursy na stypen- 
dy*a z fiisłdacyt ustanow ionych przez ś. |>. dra Lu- 
Kna Bojajrsk^eęo i z  fu n d a cji etypc*lyjr:oj im. ś. p. 
Paw ła OzabioDa. Z firndacyi Bojarsiii, g o  będą na­
dane dw a 6rt pen dya po 400 koron  przeznaczone 
dla in&tytucyd, m ająeoi na celu  d obro i wzmoenie-- 
me n arodow ości polskiej, sześć stypannyów  po 
400 lioron  p od  nazw ą ,^ty .pendya B leoaory  z La- 
slkiawmziyw .NritccL, w dow y' p o  raćUy dw oru  dr 
Józefie  lirk ech u " dla ełucłiaczów  nniw . lw ow ­
skiego, P ę fe k ó # ; dbrz. rzym sko-kat i  osiem  ety- 
peibdytów po 200 kor. p>ou nazw ą „S typen dya  dra 
Lut im  Bo wTt-kijgc by łego rad cy  eą/iboóftgo we 
Lw ow ie, dla teJrakuitorów - ręk -d zie ln lcz} ch“ , 
p^em aiczo& ycłi d la  term inatorów  rękodziekauzych  
zaameszkażyro w o L i. ow i?; S anisław! owie i K-oło 
myi, narodow ości polskiej, obrządku rzym ^co- 
itatolickiogd. Z iiŁTudacyi Czabana rozpisaiuj eześć 
styp eedyów  p o  480 kor., ^ '* e w ą w »«a y d i dla &łn 
chaczy uniw eicyietu  lw ow skiego, ąarodow oócl 
polskiej, obrtądj, si rzymslio-Siat. łnb protestantów , 
przyczeni pierw: zeóeŁwo mają, p L idiodzący ł  b y ­
łego taboru  rooyjsldcgo. W s y s tk ie  etypeodya oą 
jednorazow e. O nadanie kśi mogą, ubieg-ac « ę  tak­
że słuch acz,e, pełn iący  rfużb 5 w ojskow ą. S zczegó­
łow e warunki konkursu podań-! s ą ,n a  czarnej ta­
blicy  w gióo-.ni-m gm achu uciwersy te.u h\'awsł:ie- 
go. oraas w  „G azecie  Lw ow blaej': ’ }<V 10 z niedzieli 
14 styKsana' 1917 na str. 7.

W  spre .yie rękonisu Stw osza otrzym ujem y z T o ­
warzystwa, imienia W ita Stw osza następujące in­
fo rm a c je : Gko}o roku 1880 zjaw ił się w antykw a­
r ia c ie  Rosenthala w M onachium inliunabuł z ryci­
nami Diirera i z giossam i VFita Stw osza, zaopatrzo­
ny  m onogram em  tego wdelldogo artj'sty . A nty- 
kwarze i h istoiycy  sztuki przyjęli to zjaw isko z 
niedowierzaniem , w idziano w  iliem falsyfikat, d o ­
konany' w  ten sposób, że na jwaw dziwym  inkuna 
bule i praw dziw ych w spółczesnych  głossach pod- 
robił k toś meuograi.iyr polsk iego artysty  w tym  ce­
la, aby  zw iększyć w artość inkunabułu, podając 
g ło sb j, ja k o  pismo w łasnoręczne Stwosza. Po tej 
ostrej krytyce  zniknęła książka z targow icy anty­
kw arskiej tak, że starania jednego z polskich łn a la - 
rzy, pod jęte tuż przed w ojną, aby' d otrzeć  do tego 
inkunabułu, m usiały epełznąć na niczem . Dziś, w e­
dług komunikatu Muzeum N arodow ego, zjaw ia się 
na targow icy  antykw arskiej zupełnie podobny 
egzemplans. C zy egezm plarz ten nie jest z ow ym  
losenihalow skim  identycznym ? C zy dziś nie »od- 
kryto* przypadkiem  starego ro6enthalow skiego 
egzem plarza? Jak  z jeóu ej strony' nic słuszniejsze­
go, niż żądanie kom unikatu, aby' rzecz dla Polski 
zakupić, to z .drugie j strony' pow yższe pytał!te i po­
w yższe w ątpliw ości należy przed  zakupnem grun­
townie zbadać. Bo m inęły bezpow rotnie czary, k ie ­
dy  szlachta polska kupow ała w.e W łoszech  ebrazy 
Rafaela, L ionarda i Corrogia, w  których  dziś,, po 
upływ ie w ieków , now ożytna krytyka widzi... fa lsy ­
fikaty.

Tow arzystw o ochrony dzieci i m łodzieży w  K ra­
kow ie odbędzie walne zgrom adzenie w  sobotę, dnia 
20 b. m., o g od z ic ie  4 K po południc W sali posie- 
d zcń rf.ad y  powiatowmj w K rakow ie (ulica Piiarrdta 
1. Ig

Walne zgro-mać.zenie -członkr-w  kraiiow skiego 
K oła  riloiogów  odbędzie sio w  sobotę, dnia 20 b. m., 
z powałdkiem dziennym : 1) W ybór now ego zarzą­
du; 2) od czy t profesora St. S k i  m i n y  pod  tytu ­
łem : >Te»ąya sym pozyów  greckich*.

Półroczne egzamina żeńskie, W  żeńskiem gim- 
nazyum realnem i klasycznem z prawem publicz­
ności drów Lewickich w Krakowie (ulica Francisz­
kańska* 1. 1) odbędą się półroczne egznmina prywa­
tno w dniach 23 stycznia i 5 lutego b. r.

Rejonowa sprzedaż nafty w Krakowie. Dzisiaj 
różą:oczną biura okręgowe miejskie dla kart chle­
bowych wydawać formularze zgłoszeń zapotrżebo- 
wania^nrify.

Wyjaśniamy' dodatkowo, że w formularzach 
tych należy wypełnić zapotrzebowanie nafty: dla 
oświetlenia mieszkania, sieni i schodów, lokali 
przemysłowych i sklepów, wreszcl.e dla zbiorowych 
zakładów i gospodarstw. Równoc,ześn;e'należy po­
dać ilość posiadanego zapasu nafty, oraz n.iejsćo, 
gdzioj:zapas ten się znajduje, Szczegóły te należy 
stwierdzić własnym podpisem.

Brak tytoniu i papierosów, który w Jirakowie w 
ostatnich ezasach przybrał ogromne rozmiary, do­
prowadza paiaczów do rozpaczy'. Ani tytoniu, ani 
papierosów za żadną cenę od pewnego czasu do­
stać w Krakowie nie można, zawiedli nawet zwy­
kle najpewniejsi, chociaż najdrożsi dostawmy — 
kelnerzy' po kawiarniach. Tu i ówdzie ziia.jdą się 
papierosy memiecKic, natomiast olbrzynnia liczba 
paiaczów musi uprawiać przymusową abstynencję 
od palenia.

Zakaz fotografowania. Obwdeszczenie komendy 
tw ierdzy w  Krakowie z dnia 17 b m. w sprawie fo­
tografowania, m alowania i rysowania w o b r ę b i ę 
miasta Krakowa, i Podgórza zdaje, się źle zrozu­
miano. Z polecenia komendy twierdzy zawiada­
miamy, że podczas w ojn y  fotografować, malować 
i rysow ać w  o b r ę b i e  m i a s t .Krakowa, i Pod­
górza dczY/oionem  jest b e z wszelkiego p o p r z c- 
d n i e g o z e z w o l e n i a ,  z a k a z a n e m 
j e s t  t y l k o  p o z a  o b r ę b e m  miasta Kt;f: 
kowa i Podgórza fotogra f o w a ć,__ m al o w ać i ryso­
wać. :

Zakaz wywozu mydła i proszku do mycia. K o­
menda twierdzy w Krakowie stwierdziła, że nie­
którzy handlarze obchodzą zakaz wywozu mydła 
z Krakowa, w ten sposób, iż mydło rozdrabniają 
i wywożą je w formie proszku nydinnego lub pro­
szku do mycia, klóięych. wywóz był dotąd dozwoio® 
nyr. W oboc tego komenda twierdzy uzupełniła za­
kaz wywozu mydła z Krakowa ustępem, zabra­
niającym także w yw ozu proszku mydlanego i pro­
szku do mycia.

W.ywóz wszelki tych artykułów bez pozwolenia 
osobnego intendantury twierdzy .podlega karz?, a 
znalezione artykuły zostaną skonfiskowane.

Nagła śmierć. W czoraj wieczorem w mieszkaniu 
przy u h cy św . Agnieszki pou 1. 4 umarł nagle 55- 
1 otiii Naftaii B r e i t ,  kupiec. Wezwany lekarz po­
gotowia stwierdził, iż przyczynią śmierci był udar 
serca.

Listy wartościowe za granicę D yrekcja poczt 
komunikuje: Wskutek reskryptu ministergiLwa han­
dlu z dida 10 b. m., wolno przyjmować do trans­
portu pocztą listy wartościowe i pudelka (szkatuł­
ki) wartościowe de zagranicy (także i do Niemiec) 
tylko wówczas, jeśli nadane zostaną w s t a n i e  
o t w a r t  y m. Jeżeli przy sprawdzaniu zawar­
tości przesyłki nić. wyęjdzie na Jaw żadna usterka, 
ma ją nadawca sam w obecności urzędnika przyj­
mującego zamunąć.

Poczta połowa. Dyrckcya poczt ogłasza: Świeżo 
dopuszczony został ruch prywatnych pakietowy do 
poczt po!cw'yćh Nr: 978 389 i 3 9 1 —  natomiast 
wstrzymapy został ruch pakietów ćio poczty poio- 
wej Nr 429. —•*.,

Delegat namiestnictwa do komisyi klimatycznej, 
w Zakopanem. Namiestnictwo zamianowało dra 
Stanisława J a n i li i r w i c z £, s t :;r s% o  lekarza 
powiatowego-w  Nowym Targu, delegatem swoim 
do kom isji klimatycznej w Zakopanem, zamiast 
doiwchGiagowegn swego delegata hranciszka* Ko- 
sińckiegę.* -

Pogrzsti ś. p. generałowej Rimlowej odbył się 
we Lwowie we środę. Ulice, któremi przechodził 
kondukt pagrzc-bpwy, zapełnione były  publiczno­
ścią. Latarnię:-zapalono i osłonięto krepą. KoiidiiU  
pogrzebowy prowadzńi: ks. arcybiskup Bilczewski. 
ks. arcybiskup Teodorowie*, jeden z biskupów po- 
łowyelu uraz raitrat ks. Bielecki, dalej wszystkie 
rzymsko-katolickie zakony i liczne duchowieństwa 
wszystkich trzech obrządków. Poprzedzał jc bar­
dzo liczny zastęp młodzieży i w ychow anków  insty- 
tueyj dobroczynnych we Lwowie. Kon(lulrt pogrze­
bowy udał się do kośęioła GO. Jc-zuitów, skąd po 
odprawieniu modłów', podążył na dworzec koić-' 
jowv.

Zwłoki ś. p. Rimlowcj przewiezione będą do Ka- 
ryntyi.

Zjazd ziemian ■wsehodnio-galic.yjskich. Yr ponie­
działek edb.yio się we Lwowio zebranie właścicieli 
dóbr, których majątki znajdują się pod okupącyą 
rosyjską. P. R u d r o f, członek zebrania, zagajając 
zebranie; -zawiadomił uczestników, że rząd przy­
znał ..galićyjsfcięmu wojennemu Zakładowi kredy- 
towemą*;, fundusz nie wystarczający wprawdzie, a U. 
dość pokaźny', trzy miliony koron na jednorazowe 
pożyczki do wygokosCi 10.000 K  dla właściciel, 
dóbr tabularnych wschodniej Galie/i, znajdujący cip 
się pod okupacyą, rosyjską, na* utrzymanie icll, oraz 
ich ro^zSji,- o iłei te majątki mają 'óbszarr co naj 
mniej 500 morgów i o ile ich właściciele nie mają 
innych źródeł dochodu, a* w szczególności mifrpo- 
siadająroiajątku ziemskiego w nieza.jętcj przez nie­
przyjaciela części kraju. Pożyczki te wypłacone 
będą po przyznaniu ich wysokości wedle stanu 
majątkowego, oraz stosunków osobistych i rodzin­
nych osoby', żądającej kredytu i po'zeznaniu skryp­
tu dłużnego, mocą którego dłużnik zobowiąże się 
płacić odsetki po trzy od sta w ratach półrocz­
nych z góry, :i zwrol kapitału ma nastąpić w 20 
półrocznych ratach z dołu, z których pierwsza pła­
tną się stanie e końcem drugiego roku po zawarciu 
definitywnego pokoju. Biorący pożyczkę ma dać 
w' skrypcie zarazom zezwolenie na intabulacyę 
owego kredytu, gdy majątek jego, obecnie .(okupo­
wany, wydostanie się z pod inwazyi nieprzyjaciel­
skiej.

P. bar. l l o y s a *  podniósł, że w ostał niej chwili 
udało się uzyskać od rządu, że i tabularzyści niżej 
500 morgów mogą otrzymać pożyczkę? jako też 
w wyjątkowych wypadkach kredyt wyiiosić może 
ponau masimum 40.000 K z tein eastrzeżenicm, że 
decyzyę w każdym takim poszczególny m wypadku 
zarezerwowało sobie ministerstwo skarbu.

W końcu omówi! bur. M o y  ł  a sprawę przyspie­
szenia częściowej chociażby' wypłaty' zaległych 
śwńadckeń wojennych (przeszło 809 milionów ker.). 
Dla, sprawy tej utworzono w Centrali krajowej dia 
gospodarczej odbudowy Caiicyi s?kcyę bankową, 
która ma udzielać zaliczek na świadczenia Trojen­
iu1)  o iic wniesiono podamy do starostwa lub in­
nych władz o oszacowanie 1 wypłatę, o ile udow o­
dni się lub przynajmniej uprawdopodobni wy so­
kość tej prcteiibyi i da -się  zabezpieczenie zw rotu 
na wypadek, ■ gdyby' pretensya, wcale nic zostało 
uznaną !ub w mniejszej kwocie, aniżeli pobrano 
zaliczkę.

Kanał W isła— Narew. W obec opracowania przez 
wydział budowniczy magistratu warszawskiego 
projektu budowy kanału spiawnogo miedzy Yvislą 
^  Narwią, kilku inżynierów niemieckich — jak do- 
nos&j-jism ^ warszawskie — złożyło już w tamtej­
szym magistracie oferty o podjęcie tych robót

Wyniri koakersu my elesscntarz polski. Na ogło.- 
szo^iy przez zM^prerż szkomą* w Warszawie kon­
kurs na napisanie wzorowego elementarza polskie­
go, nadasmno dotąd 22 praco. tWiadczy to o w ® - 
klera zainteresowaniu, jakie konkurs powyższy w y­
woła! w Królestwie Polskiejn. #

JE® i w l u t a ,
Odjazd jc-ńców-Poiakcw. W  tych dniaeh odje­

chali z Witkowie zatrudnieni u miejscowych fa­
brykach? (jako robotnicy, jo.ńcy-Polacy, pochodzący 
7, Królestwa Foiskiygo. Jeńcy ci udali się najpierw, 
do obozów1 "w Czechach, skąd, po otrzymaniu no- 
tpzc-bnych dokumentów, odiadą do domów.

Jeńay-Polacy a armia polska. Z obozów  jeń- 
eńvwroej'j3kkih rolaków  w Austryi, nadchodzą z?.- 
pytania, czy jeńcy cl mogą* się zgłosić do armii 
polskiej w Królestwie i jak się* o to mają 1 tarać. 
Wedle inform acji z Wiednia* —  donosi „Pia&Ł1'’ — 
wlaidse wojskowe nie mają zamiami pozwalać jeń­
com na przejście do armii polsliiej i zamiaT teci nie 
Ktajiał. Polscy' jeńcy wojewni pozostaną więc w 
sw-pTęli obozach, gdzi? doznają przychylnego trak­
towania ze strony władz wojskowych.

Naoka o istocie w o jiiow cśc i w szkołach śre- 
dnicis. Na wniosek najwyższej komendy wojsko­
w ej i w poroziiniieniu ministerymn wojćfy i z  ml- 
‘itmieryiun obrony krajowej, dalej za zgodą miui- 
: •Whjuti oświaty, powstał —> ja k  donosi „Streffieura 
Mditaorblatti' —  projekt, włączenia w zakree nau­
ki austryacikleh i węgierskich szkól średnich przed­
miotów eubordynacyi-wojskowej. W  szkołami tych 
nmi-ą nwDjieiąć —  jeden  lub dwa razy łygodnto- 
wo —  wykładów o istocie 'wojskowośći i p>rzed- 
mrpKacli z nią związanych, oficerowie za cyai- 
nem wynagrodżeniem, Do udzielania wykiadów 
■maj-ą być uzyS  nie i*yĄcSńio. 'Oficerowie inwali­
dzi, lecz taiiżc*.w’szysey lara 'odpowiednio indywi- 
'Surinie nzdolniciii oficerowie c.łfwiiowo tylko (8 
do 10 miesięcy niezdolni do s-luiby iia* froncie). —  
Oprócz wyroia.gań (w "usefyź język
nkartiecki, i oetpoiwic^ii krajow yj na Węgrzech 
język iwęgiarSlki), powkmii ci cficerowie —  o lin 
to mózlętye —  zna-jdow ać*Kię w odpowiednim ustaŁ' 
wcrwym wick.u, oraz ook+ck doświadczenia -woj- 
®&Cwc@o rozporządzać etosownym materyalom wy . 
kładowym.

Nowy urząd pocztow y w Serbii. Na terytoryum 
'Serbii, zajętc-m przez wojska austryacko-węgier- 
skio, otwarty został dla ruchu prywatnego ekipo* 
śr j' urząd-, poęztowo-telegraficzny w L a z a r e -  
v  a e. Dotiuszczone są do transportu w obrocie: 
a) d o  t e g o  u r z ę d u :  karty korespondencyjne, 
ii,sty, druki (gazetyj), próbki towarowe, przekazy 
pocztów1?, listy z deklarowaną wartością i telegra­
my; b) o d  n i e g o :  karty korespondencyjne, 
otwarte listy, druki (gazety), próbki towarowe, 
przekaży 'pocztowe, czeki pocztowej Kasy oszczę­
dności, nadane w otwartym stanie listy z deklaro­
waną wartością i telegramy. Nadawanie przesyłek 
p o l e c o n y c h  jest dozwolone w liażdyui kie­
runku. r

Urząd funkcjonuje także jako poczta polows 
ó-lił przy.i1 zjgippych mu komend, oddziałów i zakła­
dów wojskowych i z uwagi lid ten jego charakter, 
w olno do niego wysyłać także urzędowe i prywa­
tne p a k i e t y  • p o c, z t, y p o l o w 7 e j P  a 1 e 
t y l k o  do tycli komend, oddziałów ^ zakładów 
wojskowycn, i tudzież osób prywatnych, w skiad 
ich wchodzących.

Oszust wa ze słodem w Bawaryi. 1’isma ni om ic- 
•okvę*i'o?.tó'Ują się szeroko o ekaniatieMwj afe-rze. 
jaką niedąwm-o wykryto w Bawa/yi. A fera ó c  ty­
czy przomy-cania słocti z Kiamiec południowych <lo 
póinocnyćh. ..Mfinchcr Tost" 'donosi; że spekulanci 
przomyern kolejami z  Bawaryi ’d*o Niemiec prze­
szło 4.000 wagonów słodu. W  Bawaryi wagogi ta­
ki płacenie po 8.000 marek, a w 'Berlinie tspcic- 
datwan-o go po 24.0u0 marcli. Na tern przemycaniu 
z-a.obrli spekulanci .sumę 04 inikmów marek. Are- 
fztowaaiy soelał eały szereg onób i w Bawaryi i w 
Nieuiezech póLio>cny\Ji. Na ślad tych rozu**!w wpa­
dły władze wojskowe niemieckie.

Ucieczka przyjaciół Rasputina. — Petersburska 
»W iecz. V7rernxe« donosi, że na "  :9Ść o zamordo­
waniu Rssputina, z Fetersburga wyj^eh.ali w eiyscj 
jego przyjaciele i osoby, mające z nim bliższą sty­
czność. ■ Brawie bez śladu '/.niknęli nagle książę 
i księżna W asilezykow, książę Mcszcjrorskij i mni 
Fowyjeżdżah głównie do dóbr swoich w jBąb Iło 
ayi^yyodśbno, wyjeżdżając, nic kryli bynajmniej 
przyczyn swej ucieczki. Mówili: »Dopóki »czarna 
s'otnia«: urządzała pogromy i podstępny morder­
stwa. można było się bronić;- gdy jednak teraz do 
takich opcraoyj wziął się blok postępowy, nikt nie 
może być pewny życ-m. w w ielkich środowiskach 
rosyjskiche. fo p ło d i  międŁv zwolennikami Raspu­
tin::, nowimiesza jeszcze poMcya. któva z niebywałą 
eńargią ściga zwolenników pokoju, dokonywa m; 
em u rewizyj, konfiskuje pisma agitacyjne i t. p. 
Do biur policyjnych zgłaszają się codziennie ja­
kieś indywidiffi, zeznając, żc ie namawiano do za­
mordowania za wynagrodzeniem* »cgo luB Ptyćga, 
dygnitarzu parńżfwowego. Tetćffcburg-. szaicje w po 
ścigu za Tzekoniyi.)i zdrajcami. Więzienia są przę- 
jrełniono.

Neropiany pocztowe v; Ameryce. Pomiędzy No­
wymi Jorkiem śjjThieógo ‘zaiprowadzcino reguł ansą 
poi-ich.-tTzuą limnunikacye pocztową.

Mianowania w Legionach, Na wniosek komendy 
Legionów polskich mianowała. Naez. Komenda 
Ar,mil i-ozkaizem Nro 20.589 ratniLstrrzów Juliusza
0  s t o j ę - Z a g  ó 1 s j[i i c g  o  -J Włady-dawa B e- 
11 n e  P r a ż m o  w s k i e g o ma jorami Legionów 
polskich. !

 — —

Odznaczenia, w sekeyi konserw ary 1 telegrafów
1 telefonów w Krakowie. Pomocnik budownictwa, 
p Albin B o b r o w s k i ,  i mechanik p. Aleksander 
K o o 7, y  v 8 k  i, aostali odznaczeni srebrnym 
krzyżem zasługi z koroną na wstędze medalu wa­
leczności z* nader obowiązkowe i wierne pełnienie 
służby wobec nieprzyjaciela. gr

Repertuar teatru miejskiego w Krakowie 
lin. Juliusza Słowackiego.

W  piątek, dnia 19 b. 111.: >Awantura*, komedya 
Fleurshi i OaiiIavet,’a. -

W  sobotę, dnia 20 b. m.: »Ur'ę(.!mc/.ka poczio- 
.wa«, komedya Alfrsaa Japu:-i'a.

W  niedzielę,, unia 21 b. m.: po południu: »Be- 
tleen> Polskie* L. Rydla; wiecczorein: tUrzędnicz 
ka pocztowa*, komedya A. CapuBa.

Repertoar miejskiego featru ludowego.
W  p ią tek , dn ia  1S b. bu.: »W esoły astronom*,

/.nATAilm łżV ToKorn
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W  ©obuta, dnia 20 b. m.: o godzinie 3 po pohi- 
łttu: *K op iuszok«; wieczorem: » W esoły astro­
nom*, operetka Fi-. Lehara.

S K Ł A D K I
złożyli w AdmiEistracyi „Nowej Reformy'1:

Na Fundusz wdów i sierot po legionistach: Józefa 
1 Msryar.owir Goysey 12 K; Hania. Sty pidanka 5 K 
40 h zebrane podczas przedstawienia „Wosela”  w Tar­
nawie.

Na Czerwony Krzyż: N. N. 12 jć. -
Na Dom Rob.ki w Mor. Ostraw",: Walerya Więcko­

wska 20 K.
Dia staruszki B. G.: N. N ii E , S . N. 3 K,
Dla staruszki M. R.: Z. W 4 K.

U & atfifl pretfafceya poSaa? wojny.
Podczas gdy z początku wojny literacka pro- 

dukeya \i państwach wojujących odrazu '-prawie 
ustała,, ożywiła się wkrótce znowu, póezem nastą­
piła nawet formalna nailprodiikeya iiŁęraiury wo­
jennej. Im dłużej wojna trwała, tern bardziej 
zmniejszało się zainteresowaniu .publiczności wła­
ściwą litgratMęą wojimniit, i reszta literatury odzy­
skała swoje znaJtągŁ  Obecnie ćśasnpi&ioo mię- 
dzynaredowego brti*a *- berneńskiej unii &Lo Droit 
d ‘A ntcm " podajo ciekawą statystykę mchu wy­
dawniczego podczas wojny, za pomocą której mo 
żna poiówiuić płodność literacką różnych krajów' 
w tej jedynie epoco.

Prym dzierżą, oczywiście Niemcy. Już przed 
wojną literacka produlftya wzrosła tam kolosa lnie. 
Statysty kar z r. 1610 zawiera 28.703 tytułów ksią­
żek, broszur, z roluj 1Q13 już 35.078 tytułów. Co 
prawda,, obejmuje ton wykaz także me.ir&e.cką pro- 
uukcyę literacką Austro-Węgicr, Szwajcaryi i Lu­
ksemburgu, lecz przeważna część przypada na wy­
dawców | państwa niemieckiego. JE pierwszym 
roku wojny spadła produkeya na 29.5508, w  drugim 
na 23.558. Co do poszczególnych grup literatury to 
największy ubytek byl w dziale pism pouczają­
cych i dziel dla mnxlzieży; w roku 3914 ruiał ten 
•dział 4.152 tytułów, w następnym roku 3.000, cyfra 
świadcząca i tak o niezdrowej w  t,ym kierunku 
nadprodukcji, bo żaden inny kraj świata nie osią­
ga takiego rekordu.

Z Austryi niema osobnej statystyki. Co do W ę­
gier to w roku 1914 wydano tara 2.773. w następ­
nym 1.S80 książek.

Z krajów ko ulicy i najwięcej ucierpiał handel 
księgarski we Francji. Tamtejsza produkeya z 
B.725 dzieł w roku 1906 powoh się wznosiła, w r j- 
ku 1910 dosięgła szczytu 11.220 dziełami, w roku 
1913 spadla na 10.758, w roku 1914 wynosiła je­
szcze 8.511, ale w 15315 spadla nagie na 3.897. —  
W  tym spadku uczestniczą równomiernie wszystkie 
działy literatury, tylko literatura dotycząca armii 
Utrzymała się na jednakowej wyżynie (w roku 1914 
295 dzieł, w 1915 — 296), podczas gdy literatura 
o marynarcie spadła z 118 na 00. Tylko wzrost pi­
śmiennictwa wojennego podwyższył liczbę dziel w 
grupie -„Listorya współczesna i polityka1' ze 121 
na 42-i, i prócz tego dzięki poezyi wojennej grupa 
„poezya“  z 327 na 302.

V, Angli ubytek jest mniej znaczny, ponieważ

t?m już przed w ojuą nie było istotnej nadproduk­
cja. "W roku 1906 wyszło nowych dzieł i nowych 
wydań starjrcli dzieł 8.603, w 1913 — 12.379, w
1914 — 11.537, w 1915 — 10.665. W śród nowych 
dzieł oczywiście najwięcej było wojennych; bczDi 
powieści ubyła o  419, wydawcy wstrzymali się 
zwłaszcza z wydawaniem książek zbytkownych i 
drogich.

We Włoszech liczba nowych dzieł w 1906 roku 
wynosiła 6.822, w 1911 podskoczyła nagle na 
10.929, a w 1914 osiągnęła szczyt: 11 52n dzieł. 
W  roku 1915 spadla na 11.31. Banin) wiolką jest 
wc Włoszorh liczba nowych publikacyj peryody- 
cznych. zwłaszcza dzienników, z których większa 
część niebawem znikła z widowni.

Z Roryi i iDnjmh krajów koalicji nie można by­
ło dostać statystyki. W  Belgii „Bihliographie de la 
Belgicpie'1 wydajo teraz tylko 4 numery zjftniast 24, 
ma jednak do zanotowania tylko nie wiele broszur.

Wśród neutralnych krajów największy wzrost 
produkcji literackiej był w Szwajcaryi. W  roku 
1914 w jjfc o  1.470 dzieł, w n a słan ym  1.718. Z leg© 

w języku niemieckim wytszło w roku 1915 azieł 
1.121, we francuskim 469, we włośki/n 46.

W  Eokwidyi produkeya utrzymujo się stale na je 
dnjrm poziomie. W  roku 1006 wynosiła 3.340 pu­
b lik a c ji  w 1913 — 3.831, w 1914 -  3.453. w 1915 
3.701.

Jedynj'm krajem neutralnym, -gdzie oprócz 
Szwajcaryi ta produkeya także wzrosła, jest Dania. 
Odnośne cyfry,.w ynoszą w roku 1914/15 — 3.735, 
w 1915/16 -  3.931.

N alo idóby  oczekiwać, że wjpśtanaeii Zjednoczo­
nych błogostan, wywołany zyskami z dostaw wo- 
je m r-h , wpłynął na rozwój produkcji literackiej. 
Cyfry jednak nie potwierdzają tego. W roku 1906 
wynosiła; liczl-U. nowych książek i nowych wydań 
7.139. w 1913 — 12.230, w 1914 —  12.010, w
1915 — 9.734. Czasopismo fachowe „Publishers 
W cok!y“  prz.ypisujo ten znaczny ubytek wojnie, 
która zmniejszyła nie tylko liczbę importowanych 
i w Ameryce przedrukowywanych ksuyżek, 
lecz także liczbę ama yfkańs&iSh autorów „wsku­
tek zamąceń handlowych, jiiopewnego stanu 
przcdsiąbioistw i wynikającej stąd ostroicośei w y­
dawniczej". Liczba dzieł angielskich, z których się 
urządza osobne wydanie amerykań.ikie, spadła z 
1.578 v.' roku 1902 na 4G4 w roku 1915. Także licz­
ba gazet w Stanach Zjednoczonych, Kanadzie, No­
wej Fiwrlandji, Alaszcc, Hawai, na Filipinach i 
Portorieo nieco się z-mniejszyla, a jest. jedamk za­
wsze jeązcze niebywale wysoką: 24.589.

; A  propos tej statystyki, która wykazuje tylko 
i l o ś c i o w e  n i o ja k o ś c i o w o stosunki 
produkcyi literackiej i oczywiście prym daje Niem­
com, przypomina się owa cudowna waga w „Ża­
bach 1 Arisfofanesa, na której odważono wartość 
dzieł. Dlatego z cyfr powyższych nie można w y­
snuwać żadnych wniosków o kulturze duchowej 
danego kraju, a tylko o ruchliwości literackiej i 
wydawniczej;’ prafenuJzającej się niekiedy w grafo­
manię. Natomiast można z cyfr powyższjmh snuć 
pewno wnioski ekonomiczne i kolosalna cyfra w y­
dawnictw niemieckich świadczy bardzo dobrze o 
gospodarczej żywotności i pewności siebie państw’ 
centralnych. . .

B l l i l i t e  l i S t l  g 0  M f |  l O l I C f L
(Telegram c. k. Biura korfessicndencyjnego).

jBjj wybuchem,;, Lr spofetamia kię' iRuTzic. co do 
płvyefcdo!śfcii światlai. żywiiOtri-yijipturK  ̂ prcyj dem- 
itai, dalsizidni ailż (ktedylkoiwisk jpuzeutom.
Miętóizyinairosl^w itft-iMafty i uyfcuwy *t*u nvog’ą 
d a ć  dóiałattieoziniegoi .aalbrapiieiCtceSLua, dsego' doTr©- 
dw u łmł>&i<zyiiNk!» ąu^ar/sptiwaini* Nteniod w©- 
be/c Religii. ®etóśi byłku nidlj Jiffia ofiaką  ̂ ale- tak­
że i iprzytkłaidew. Ozyrż, jeiżćii óBWtiiî ąjoe t-rafctaity 
:nie są cicfflettn inlream, jatk fcaiwallkiiem1 !pa,pienii, 
ezyiż ś$ow& 'tnałkitaity imoigą fetami w  icłzsar&wlwlek 
!PCHX1'ÓHJ»?

L&akego —  pow  iaida1 w ikoińcAi SgWtesaa; —  tna- 
ród. afegktoki, cihać w ątotoii tpfotłalella żyiefeerla 
ipcscteykt-ar â; w  dpraiw le ęidldctju, -izi/e eądżi, b y  <pu- 
klój m óg ł b y ć  ttcwalljun., .jo(k«],i ck< ibęidzte się  źa- 
eatdl/at ina .potmjfetLojtin wrjludklu L8pra!ivy 
fców, gtiyż  hrwsałtfgo1 jpofuoju ra'i!o msaaną aazdki- 
Wa6, jdMi iwę eftfnaint} wyp^nio-iie naę.tgpy.|ąee
■i/TT’ y  jwrar'U! pik i :

1) tesż^ii ofkicrapi; pow ody  irsd ow yeh
-mej)Olł.ojćw rłc  *oo-.«Kiią, o  żle io  cr,ożl5v, e, nsa- 
reiętt i e s l ibśame;

. 2) jcrltaii awdeary iri&kOWt: 1 tf9ĘWB&Lę&t}§ **C- 
tocfe' aooa isiw  eeatratayeit |*o»o«taną u ich 
Siłććw zdyakr»dy<ow £jj«;

S) śeiełi paza wessetkiełBl wg«danw, sa - 
pafciróeftśs rafe # a  o g m t e e t B S  łproków m s- 
przj?jacsełsfekl5, isia zosrasi-e u^isuWYcicma p k a ś  
fornra f& k u fy  uśędttya&caaofft^, k tó?aby  
W Btrzysjywała Któjśiiadszic stm n y  /arta&ariąsc.

to m ogą  b y ć  tarufdcr do Npeini-TS] ia_ 
«ądi7.imy jodtnatkfże, że Bjgatdteatją Bife -Ona miełłpbl 
noócś a  idoailanni tptozytkitrftRi. JleWeómy- tbctż p-nze- 
Ikanan.i. tże żaden r  nich c le  esoże pacrostać wy- 
pełn.TO-.ym nfe w  ca łości, t r ^ ć y , (puzyna/j-
awrflćjj o  Ste itóLie o  Eu*rctpiQ, srr.i maby (być w  w-M - 
fcidli fcarytsaidh BMtjpwwaMoiayiĤ  jail: •«/ fearatamoni,1 
w  Baa^otooaiej tnioclc. DILaitóęja (to AbigUd i
otffatry w  Łp-iisaiiiiU i  M & j ufia-ry, ni o m jfjąoe so- 
tfle rawKydh wr 'lrM oęył, i ‘Jem radaJ gatow ą 
iponoBae to  ofiary- Dotnopi cna. to  Priclt/io cię ­
żary iidie fcyOfkio <w iyftn foy •wyłpohrić 
zdbotwiąiza/nia łffałJdtatówfe. tana ffletć b y  zatpieiwnić 
bozłsikrót/edźny Ibrytitof iK̂ ufpy na/radów

- L&ko3*o, 19 sfcycizoia. -
Selkreitaite stomw urEpdu straty K&gtfaą^pznydi 

fotrid' B a 1 f  io o r wyt^oteoPa? do asnfoa&aiJwai arj- 
gic-fekiego w WakEyniętoIntoi dćręcŁoi-
o y  i-Łiidrwwi Stanów  Zj cdsioft Winy Ciii w  dteiti 16
l>- o .

W  deipcfezj7' tej. festó Batfoiur, faftiCRylâ ą© tłó- 
Batezsfeśb oofy  sopsanilkióiw, do3ąx%ai uwtsgi do 
noty scy jszn ików  u celu p o  asiki icfc wLido- 
m cśc4 rządow i am erykańskienu1.

W  .utwatgaRii tych poTmłda/ lord' Bbfifour, że 
tStjfd' a trjg fS rt ffiiedrżMa <w ęie^u żyirtzetreia preizy- 
doBite co  kto ryohłeigo tzatwatwilai p o k # i  i  osią- 
igiairjc-ia trw ałego pekoju, siulfci jietiKrakoważ. że 
(tmvaio6ć tego p©fcojóS sailcjjin.q mosf b y ć  od  jeg o  
'dranlkteia.

Balfoufe włjka&juSe mefcępiue. na gióscute oko- 
ifctmołi-ći!, Sctóra fus&oćiiwiily ofoctcfeią.. tćojfię, 8 
któro  p c ieg a iy  nat Sattniiecfu inbC4JisŚtvai, kitórći,
■ohyladlnięto c/hęcib ę*ahową|&L ninagiabwatoi się 
IWJĆPOdlou fpóócc&s3iK?trwa narodów, »1© pnyg<>* 
tow aD ydi Ido ©fcacmy s> «Rfc.(bioi>iy(di faktom ^ zo 
ani grabice roeąitsdsjBb1 {ramlfłtrw atai kŁ w*>- 
•wueSirtzm feotMySiuicyaf d c  aęrakihwły się  z dąze- 
a em >  ŚSfi (fKtoazcgólnycSi Kół, aimi toż tłife- 
y/awtaifly kn  ^rtUwiedliTrego i fcłubteągo traM o- 
nyainićit. T o  tólałtniC' 'ńo. b y łd > y  
jsiMć-tzłnigcdkctoe, g ly b i7! eojutszsnścy « M « i i  
ąiraeąrtowaiairić ŁSKlutic.z.ooB w ewk/i trobib' zm ia­
n y  karty E uropy,

Dt-rli-zyniaiaeo (creJKltegoi pifcefc długi1
(pfezef 'PTJ.ife.i u w a la n o  rtc istotę 'Uitrteymaiuia
jwoibaji! w En-ropie. Obcteńo Eluićtófei eaię o k o
liictznÓEĆ. W ręku Niobibete Turcya) rwildootzfeie 
jmzestoka b y ć  osiońą i oltlwarcać :używa
k5ę 0 } óttko mrEędtna dk- obiąęffiiiięie-ia (zdobyczy.
Zaffóm io iiatoiciry jak  i atHfpibateye na--
radołwcTciowć -wymaiga/ją, b y  kres położyć pa- 
iMwanłu Turcy? aad femesna rasami Wyjwjizer- 
sńo Tr.rćyi z  Europy {prajKszy^dŁolby s ię  w  rćwv 
me(j (mioTto dla sprawy jrdkojoiwiclj, jam i j o-Ma- 
iiie A iza cy i i L © iaxy«8* F r fn cy i, w łoskiej zaś 
*łTy»Ł*my W łochem , 'jafled toż  *wisee»al'kił& ęwchtóe 
iw miocie WĘfcisifeSkfttc ^roiaWy m  

Podobnie toayttoirjtiłpo rdai-ylUKcye <!ru(gą grupą. Alagjia p-Oraesi t.o oifteiry, po-
svio artogą. enr..ii.k^3zycJ (S|co>3iotoaść w ojn y , 'loez niewari jodt siln ie ipraefeom a*. ż o  od' atikscesu
H8» n oigą duć odi.wilediiafegt*'. Ealbetópiwazeaia 
tyftygc, powroću wojfej'^' jolżOli Nfctmoy eftuyym
łfąMit laidSy aa/ cidai ojpahowufeie śwlnttai. tozel? 
EfcifOjpa, spo .taj wiOjaio mię łMidzib miniai sCfeiej- 
BSycih zabetspućcaień ia(k itą, m ó r o  ildtiniaió7 (oreed

scrńfazników -aawisBe są. widoki .pctltojawsaj «y- 
wiłi'zacvi i widoki tycdi S^Jzyt& rfli^ow ytóh r o  
form, któro, jafe apod^ioiw^ją. się ńa ł̂e!3 si my- 
ślioicik nowago i śrarkta), maldtęipią <po
zakończeniu oboon-rgo ni-ê nc/zoś&iai.

HScwskigqe vi*
fTel. e. Ir, Bimr Wnrcsp.)

WTcdeń, 19 istjrcziniu. 
D lK ń -t  o w s k  i zittrsyfSn sio w -W iedniu  kil- 

ka, dni. W czora j Łtożyly w  betelu karty wii\-tio- 
w e  osob is to ' c l połsk le i czloftkow jo koktnli pol­
sk ie j. N adeszły  taki© Kewie toicgraiuy p ow i­
tało© z  różnych  &ux» polskich, j a k ^ ż  prze- 
Błaęi liczne ■wiązanki kwi^tóws 

P o  połuditiu oów k d z iii dra Butowt?kiego bą- 
w-iący w Wiieuuiu ezloiikow ie ł .o ła  pofelciego 
l  prezesem  d i. B i l i ń s k i m  ma czc-le Dr Ku- 
cowsk'1 przyją ł takźo w iedeńskich  w spółpraco­
wnik' 'W kra iow vcb  dziem iików .

W snssi
*ei. «. k. iiinn heiesn.)

IcsferuSc, 19 Btywzaita. 
CfhidJ-Oiw ;v (puzyibyCia, ftai rolno i .pOzcsutatke 

.przez m y  dzień klr-o^ruto. W  uJąf-!u (piaefdpo- 
łudnUk cjdwiditei®. ,oofcsti5tecwa, kSIcs* sg p te li. i

i| fS p
! « •G l i l y  . w

(Ifh  E k. Biur? (rsresp.)
B stBu, 19 edynTzmia'.

W S c p iife  .pruisrkhn rcajpooięło "ię 
«'.yfaiiio budrżolm.

Poseł II c y d  eb Jr a n d f k̂ornsorw.) mówią-c 
o odrziitirtolilu j)rop07,yjcyi (pci:oiav/<tłj 
*o do awyciestfe-ą hrzebo, ćcisłeS jctlwści we-

Wśtąfsfz Mąftui. DdalfccSć1 idtrontnietwic jdgo nie 
chnet jpoty.atóto kwibStyi mwto-ęttoffirowp oijtyxą- 
n yck . Oeieim siyry&ięgftw^a § ©s^JitęcSśi pJkoju  
maieiży u ży ć  m-fiizyisK&ich fcod lców  b c jo w y ck . Za- 
^zajd1 afemii; i oe&ufez tzaidecydniją. (kiedy ma b y ć  
(zrubkrny bem  tz^lędmy. jurżytefle "z łw iz i podm'OJi- 
<n.ycb. (W  tom  uńjąjSteJi soe. dom . .pofteł I I » f  f- 
m i M  wc/łs'-. Izba ■adpowiliioa buuŁli-
'wym i o(k3abki«ma. Z  gxalwiry słyickać e fe a y k : 
liipdkój, n iąpiE yzw oitość!)

Ik s . II e  y d  e  b  t  a: ,n d  l ; eśhriadctzai d a l­
szym  ciągu , ifii ijdżeli /przesilwtnjcy Nidm ioć <lo- 
amSgajją się któ szfeodio w a nisj, t o  feikidg-o sam ego 
ctlsdlrodcitwtm'^ będą  ea 1 sw ych  ą>rz*to:wrrików 
ddniaigaily się  Niesn.:cv , iprzyw rććem a ca tej g o ­
spodarki w femnoa, julka b^dai pertod łekikem yśi- 
ąrfe na-itz-uoomą NHomicom w ojn ą . My dom agać 
sic będzićm y  gwawiiocYt nte .tjtiko na tjorażriiioj- 
wsość a«o i na' pizyajd-ość.

Po®. H e r  o  ud  (todnliusm) jpodilereśla' skeoiffcs- 
neść refommy .praswa/ wyiboaozega prudld-alga. — 
Omrdwćs/jąc (poiłiłtykę agigmakaną d a je  w yraz 
mif&Ąeii że  mafi-ód1 wytitwa aiówizrus^enie, aż o - 
ejągfeie r-myicięstuyio.

.P os, K a i r d n r f  f (wPlaiiO-'kOin;geaTw.) ośw iad- 
w  spraw :’ 2 po lsk ie j, -że 'dreiaiłby w z ią ć  p od  

toaw a^ę, o zy  przy  pe/hiem pru/eigitrizęgami&ii rntfce- 
refeow (aJatuwrikiołi cnie' ćoyiUfoy morżjliiwam zapro- 
ipomęwać p otem  z jiie śe s ła  ustaw y wywłaatfcaa- 
jąoeji. Kos przy ja icide  ipeUtycani nie m ieliby ża - 
d n  łj wysplii.wKtóc: c o  d o  s^odżemiia: silę ma' to . —  
P yrdby bandżc SsuSznom i •oelowieu: rów nież 
z łagodzić  uetawg, o  osiedlami u się. M e  m ożna 
ti walc nakazyw ać osiedlania  się P olak ow i aa 
gruncie i ziemi poisk iei. W szystk o  to  bezw a­
runkow o o  w ieie w ięce j mstm zaszkodziło  ani­
żeli pon .og ło . Jądiom  ■arłoj isjoraiuy zd a jo  (się 
'być,_ćzy  iale b y ió b y  stfożfliwtfln dójśte z Kiościo- 
1'ein Ira/t-olidkim d o  porommaidniia! w sprawie ży ­
czeń  c o  du udrzi&lamia rraukl rełigii. Jeżeli się 
to  stania, 'to duoJroiwieaastjwo poSiskie. c o  d ‘o  k tó- 
to g  a  clięc ią  tusngję, że tpodate«9 w o jn y  'zacho- 
'Wkfto coę nadziuycaaij sfpoikajni© i 'lojalnie (P ota- 
'ksśwamLai). odłąiozy się od wieFzcpcfiskiąj proma 
gaagy, I my md© ‘zapojaffiarjemty tn.jdbietepte(?z«óBtw, • 
■które imogią, 'wyiiłkinąć ® zawożenia paińisitwai ipol- 
dkioLgo, sądałny jodinaik m (próbę imożna uczy­
nić i eg fieis dlsąpHrymćtd) doprowadzi do' ąm- 
m.yśinogo 'koiicaj.

Łfowea- om aw iał następnie spraw ę prawa 
w yborczego  pruskiego. W  spraw ie p o lityk i za­
granicznej stw ierdza, że p rcp o zy cy a  p ok o jow a  
oddziałała, silnie ma w ow nątrz i na zewnątrz, 
'jo m e y  z u fnością  patrzą w  przyszłość, gdyż  

Sila namoau n iem ieck itgo  n ic została  dotąd zła­
mana.

W ieeprezrdant m inisterstw a d i. B r e i t e m -  
b a c h ośw iadcza, ze po odrzuconui p rop ozycy i 
p ok o jow e j pozosta je  o-beciue walka w  obronie 
o jcz y ą a y  aż d o  ostatka. N iem cy muszą w a lczyć 
tefcża z obłudą, jaką. je  om otać pragnie en ten- 
,T* p 2* 3 ozynp że coraz  “ o częście j rozw ija  się 
0 js.vU.-5ya , jak ich  środków  j d róg  użyć należy

owSł s y tu a c ji  ob ocn cj. Uwa:tam za. wskazane 
jtiko przodstav.'ic\gl rządu nie zabierać g łosu  w 
tych  kw cstyach , prayczcm  jedn ak  n ie ch cę .zo - 
J.djuczo się usuw ać odlbśw iadczenir. w  tyćb  

sprawach.
Pi-zodstawicii 1 rządu w  dalszym  ciągu  ośw iad- 

czy i, że ni-sma m ow y, b y  cala konstrukcj^a pań­
stw ow a w ym agała  gwuntownej z.mianj B udow a 
państwa jest tak  silna, że niema do tego  p ow o ­
du. Sytmacya T-ęmsgn dzżsioj ną^rcżęnia. 
WbzyHtfkmh sił n zyczn ych  i liio ituuyd i, b y  osią 
gmąć ostatooziKj zw ycięstw o.

Dr. P r  i  e d-b e r g  (oanodpw y lib .) m świad- 
c z t ł  m iędzy  innem i: (XI w szystk ich  państw  neu- 
tralnych m usim y się  d o m a g a ć !b jj n ic z.g!asza łj' 
w eb ec nas sw ych  interesów’. Jeżeli «u nas idzie 
o walk© o  byt, to  podobne interesy nie; m ogą 
nas w a rzy m y w a ć od  osiągnięcia  zw ycięstw a, 
które da nam  p ok ó j, zaspakaja jacy  intorc-Pi n ie­
m ieckie. J

Dr. P  a r. h n i c  k  e (postępowm stron, lu d o ­
w e) ośw iadcza, że w spraw ie użycia t o !  z i p od ­
w odn ych  od p ow ;e«kdałue są w ylącznib  w ładze 
w ojsk ow e i polityczne. N iem cy nie daciza sobie 
wydrzę^ z rąk  te,' broni. R zeczą od p ow id lz ia l- 
nyeh czynników  je s t  zad ecyd ow ać, k iedy broń 
ta toa  b y c  m y tą . Za.fcońcsyl ośwdadczenicm , że 
Niem cy gotu ją  s ic  d o  ostatnich  d ecy d u j cych  
ciosów  i w ytrw ają  aż do chw ili j.e łn eg o  zw y­
cięstwa.
• Na to n  obrady prjserwaiio do dzisiaj.*  |—  v •

ZBt&BIB ' M .  «fl|M  W R « l$ .
(5*1- c k. Biura keregp.) <

PetE-rebnrg, 19 stycznia.
Ci B e l j a j e w ,  b y ły  pomcKuiik m ini­

stra w o jn y  i  szef sztcSni gwnejra&ieg©, sseanlu- 
c o w a a y  został ndiJstreiu w o jo y '-w  m iejsce fe«- 
acrafa S a iiy a jw a , k tóry  zainim rowany zosta ł 
cidouidem  R a d y  państwa.

Ustąpienie poniocudrii mmistra soraw  w e- 
waętrzuy-.h księciu W ofk c/iok iegc, b y łe g o  w i- 
c e p ^ y d e n t a  D om y, zosta ło  a p «* o w m n d

B y ły  nsjaduter rolnictwu, członek  R a d y  pań­
stw;*. J e n r o l o w  ■amaii. ,v

Frfauss- ^osyL
(Tek o. k. Bi ara kcre.sp.)

Paryż, 19 stycznia.
Fetcri/buraidemu spraw ozdaw cy „Te'm psa“  o- 

św iadezyi mkiisfcer skarbu B a r k ,  ż c 'o d  po- 
cwi;..kAi w o jn y  wydam o banknotów  .sra 6 mi!i?.r- 
dów  rubli. R óżyczk i i inne op eracye  k redytow e 
w tym  przeciągu ozasu w y d a ły  26 m iliardów 
rubli.

Narady psrfameńtarzyśt&w 
fsanbaskiuH I wleskicli.

fTtj. c. k- Biura iorsłji.i
P a iy ź , 19 stycznia.

W najbbzzsychi dmiach d e legacya  20 cz łon ­
k ó w  kom isyi sana/tu i la b y  dla spraw zagrani- 
e& iych udaje- się na 14 dni do Rzym u, a b y  ł  
Baseilim  j  w łoskim i pariam entarzysta mi om ó­
wię różne lewestye na-tury politycznej, wmją&o- 
w-c,. i go^poditrewe j.

"azwńążc yęmŚfofeJjSfaiB: ręoe. Bn:'nkiiTitc#w(a kńófta 
Ijędkla na eg- ido waiire (po w o g r o . Y em itokiei uędą 
z-anządćatmi aisalsy Ikknukuisówdj. ;

(lei. wł. „Nowej Reformy’).
Berlin, 19 'styicizin.k. 

id j l i - - A  iizcigCT« dofelcfei z  Mnfcno: 
Padasnent i aairński w  Jassach przerw ci o ? -  

giŁ swoje cbraiy.

Odpowiedź fcoalieyi na netą 
pai^stw neutralnych.

f W . e. k. Biura keresp.) ..
’  Pa^yż, 19 styfeBnia. 

(A g . ILrcaisaj. P tozydabt ci.hiis'br:ów B  r  i a n d 
w Sęćzyt ■'Wlazoraj ipćótam SdwMjcs.tyi., Sztwęcjn, 
Danii i  Nonw^egii odipawiedź rządo/w ecjuisaaii- 
■uzych ma 'uwkll-osni^riai, jSŚuie d o 1 s-ofjussrńkćw*, 
z  pnz.yłącoemie«n się  d c  tnToóby jp-rozydeakta W ii- 
dOBia na' ausęlciz (pdkbju, wyiśtołsowula Saw ajca- 
jyta dink, 22 gamoni* 191(3 i ijphtetfwai ^kalndynaw- 
(Fikfe dinia 29 grudinlŁ 1916. Odiitotwi-ndź ogram - 
pz3) s ię  dc? przyporaaldriia1 ód^ocziedzi sajrusmi- 
ilców i Belgii nu ackę W iteons z dnia: 10 bm^ w 
któroj praeide»a'wkfiło (pow ody, d la  pOdioti ®o- 
jiiiFżntey sądzą., fż n ić  tmagą afeccd^ować w yra- 
tofiićge żyozónia'.

^keya państw neutralnych.
(Tel. -n.-?. „Nowej Eefonny”).

K openhaga, 19 styczniu1. 
W edlt: naidtózlj/ch 4u dunfdsień, nząd ozwed-z- 

(kł ‘awtocił się nmlaiwn-o dc jninyoh pańdtw ueu- 
tra^nylch w  Eui^oipic e zaproszeniem do konfe 
rer.cyi. na' iinizy eaREafecńi pokoju i w
'jiwi.rziku z rokw^tuaam poikojowtefeii omówto 
p-aby intoresy imiędzynaTedocye.

Zaptoeceini© bo*, -j odipkaafeie też <w jnieaiu D a­
nii i Nonwdgii, n a  fertey ty g od n ie  przvfd cg ło - 
szenklm znatnyah not ę /^ o jo w y c l i  wysiame zo­
stało do Ilissipa-iiii^HcIandyi i Szwo'j'Ca!ryi. 

DŁ:dnn'ikLau.ry:cbiakie, v«ntelwiają!c tę  wńado-
m ość. oBwiadazają, że  dc ntadiui Siwaljcaikkicgo 
nJadójz/lo. iutotnie izriprofeiorip tożacOi państw7 
skatiidyna.w^kiich do  potoziumionku się w  spra­
wie kttnferencyi (pańfelfw neutradinycli. 0z/wajca-- 
rya nio ma ipówmdu d'o onrzmcelnia toj iniieyaty- 
w y.

Wypadki wojenre w Multanach niepoktaą ić 
wysokim stopniu władze rosyjskie nr Besauabii 
i Bukowinie. Wedle zesuan jeńców, tłumy u- 
chodźców njaiuńskicb są ehecjne z Besarabt? 
wysyłane aó pół»ocncj Rosyi.

W  związku z wypzdŁaań w Mnltenaefe jest 
tsłcże zarządzona, przez Eos;-aa ewakaacy? 
Chonima. równie jak odezwa gu I* sn^ito-rs 13 u 7 
iowiuy do kupców taa.tejszych, ażeby swój; 
sauasy, zr^łaszesa ż>rwTK:?ci, wywewśli.

Z Cz£t*Git>wiec nsiswają Rosyanle ciężką ar 
tyićryę i samochody.

Poplioli w Oafanzu.
(Tał wfc „Nowej Ke/ormy” ). 

i Etorlir., 19 sdyassiat
?Ix>kr*'l-A?i'zc-iger- don-o-ói a  Mcdmo:
W  Gsłisczu pałiujs popłoch. ZmoaSoafass. lud­

ność ©(mściła rmasto. Pozostali irśeszkaścy są 
pozbawieni eoizieanych śreikow  do życia.

m m

Peillykff z s t m i i c s n  fiorw ^lL
(Teł. c. | -biura fcores-p.)

Chry&tyania. 19 styczn i a. 
■.NąNtaijuuim ipoeicldfeeiiriiu StwoU^gj* imini-łbor 

$?:-ą:w ffls.gra/ailozluyfh E łożyi d łu g ie  ©świed-czę- 
ańe o  oewnv-iT7UO-.poiityeznyeli s te fan k ach  N or­
w egii. R cktouow iuno '©ewitąd soins c c  .poddać 
jw h  djU lrteyo iflai ipóźaikdśbtćiu

M m ii króla norweskiego.
(Tel. c. k. Biura kore-ji.)

C taystyarJa 19 stycznia. 
N a wczora.jszym  bacikiecic z o k a z ji zebrania 

sięsIOTllihigu w ygłosił (król m ow ę, w  której po­
w iedział m iędzy innemu

B ez przesady m ożna }>owicdzieć, że czekają  
o m  je«zćze  najp-0iW'a.żuiejsze chw ile. Chociaż 
('djKiwdedzialni ir:ężuwie uczciw ie dążą d o  ści­
słego przceirzegania neutralności, zda je  się, ja ­
k ob y  żądania, stawrauue pod. adresem  neutrakio'- 
ści. c o  ras to bardziej się W zm agały, ©o utru­
dnia sytuacyę. Rragiu; jednakże dać w yraz na- 
dziai. że uda się kraj i nadal ochronić- przed 
wczekkienii okropioościam i wfejny.

K r i  S i ą p ® ,  zsldStsiK ia f  słśtja.
(Te), c. k. B urs kcu.sp,;

Zfirj-ch, 19 stycznia. 
Faryaki »Exc-elsioiW donosi z  łu d r y t j i :
IV kołach  uoiitycznycli w yw ołu je  liczne ko- 

m entarze odczwani© się  b y łeg o  premiera D a  t o 
na bankiecie, w ydanym  na je g o  cześć przez 
stronnictw o konserw atyw ne.

D ato pow iedział- W  niellalekim  ju ż dniu. oby  
B óg  dał, by  dzień ten b j ł  jak  najbliższym , h ról 
nasz okryje-b ię  w ielką pow agą, gd y ż  dla- dobra  
ludzkości będzie  m ógł się stać zwiastunem  p o ­
k oju . O by N iebo poparło króla w  je g o  szlachet­
nym  i patryoly  cznym  planie.

' vE xeclsior« 'd o d a je , że D ato z.nany jest zo 
sw ego w ielce  rezerw ow anego zachow ania się, 
s łow a w ięc  jogo  nabierają tom sameni w ielk iego 
znaczenia.

Dymiśya tanśingi.
(Tel. wł. „Nowej Reformy”).

W iedeń , 19 stycznia. 
„FreiTKiein-Bhalt" donosi z Berlina:
W edie wia-domoćoi zc  Sztokhołm-u,- podanej 

przez „J /okal-A nzeiger11. o lizyu ian o tum z N o­
w ego  Jorku  telegram , potw ierdza jący  w iado­
m ość o  d y m is ji Lansinga. M olow y dym isyi nie 
mai?, b y c  natury politycznej, Dansing pragnie 
już ód  dłuższego czafejjp!®fc»i*jS ze w zględu 'na 
sw oje  zdrowie.

ZoJCte f t łę t e s u  M eprzyjsdsUM fc
(Tel. e. k. Biura l;oie?p.)

Berlin, 19 śijiozmia;
B iuro W oJffa oglalSK^
Z po-ezątikieru roku  1917 b y le  p-.-żoz nas obca - 

n zonych : w B elgii 29.009 klin. kw adr., w s
Fraac;ri 22.310, podczas g d y  z ziem i rierhieoi^&i 
w rękach francuskich b y ło  900 kim . kw . W  R o 
syi by ła  obsadzonych  280.450 kim . kw7., w Rw 
nniiai 100.000, p o io z a s  g d y  28.231 kim . kw, 
ziem i enst^o-w eąierskiej zaaajśtowaks się y; rę 
k aca  rosv jsk ich . W  Serbii by ła  obsadzonych  
przez nasze w ojska  85.867 id/n. ku’.,v/ C zam c 
górze 1-1 18G, w A lbanii 20.040 kim  kw .

*

SUaiy R ło U f jK t t ł  na w r z e .
(Tel. c. k. Biura koresp.)

= L cndy i’ , 19 stycznia.
Adm iralicya. ogłasza:
Od pew nego czasu  przyjęto , że następujące 

okręty  kupieckie, które o d  dawna b y iy  zagin io­
ne, zatopiona zosta ły  przez N iem ców . A ng ie l­
ski© okręty : D ram atjśt“ , jjR adnorshire", „M l 
n ich ", „Ń ette rb y ", „H a l!" . „M cuirftem ple", 
„K in g  G eorg", „G e o rg ie " , „Y dU aire", Francu­
skie okręty : „N an tes", „A m ireres". Jest defi­
nitywna w iadom ość z Fernam buco, że fiowyż- 
sze pi-zypuszozenie jest prawdziwe.

D nia 15 b, an. japousk i parow iec „H u ć cn a  
ru“  p?7,ynyl d c  Pernam buco z  kapitanaiui i 237 
ludźmi załogi kilku utraconych  okrętów , k tóre 
zatopiemo m iędzy 12 grudnia z. r. a 12 b. m, 
O prócz tego  patow iec „S a in t T heodor:;" zosia l 
za jęty  i obsadzony załogą zdobyw czą . Raaw- 
w iec ^ZajT ow da]sf‘  zosta ł za ję ty  z  za łogą  ok o ło  
400 ludzi .zwinnych za lep ionych  ok rętów , która 
to załoga miała b y ć  w ysadzona  na Ląd i dalej 
w ysiana. O m iejscu pobytu  ob u  tych  okrętów  
nic bliższego nie wiadom o, c

O &ffiysp k 82ił® l 03  M.
(TeJ. wi. „Nowej Reformy” ).

Budapeszt, 19 &ty;csuia:.
:■. A \7iła:g«. dofnobi z Zjaiydru:
LoraJyiióki'0 sTinnee'* doncsizą, e© koałicya

przygotowuje ,?a ironcie zachwtacn wieiką o-
fenzywę.

OJr/Owiedzialny redaktor:
M IC H A Ł  K O N O P IŃ S K I .

W ydawać
R U D O L F  O S M A N .

(Artykuły tr tym dziale *i* -otncaliS od wdakćj

t .  .
K a a a a s r a  B a b k ó w n a

nauczycitłka w  Jtolishacn

opatrzona śv-. S.i-kraimentami, zasnęła w 
Panu dnia IG stycznia 1917 r-łią.T Kra­

kowie.
;D tom' zawiadamia yjiajwmyd)

strosł: ana Hańzi.ia.

* m i  p f £ « - ^ V V  He'
(Tel. wł: „Nowej Reformy”).

Genewa, 19 styerz-ma.
W  śśsć.oaii’k-a:C!ii cb iog^ ią  rpagłoHk' o dym isyi 

gs eckisg© prezyrtorta rr-brbin>Wj kt&regc na- 
ntęj.eą zoste l G tsw rfc; '

M taiRcr S  i m  ©et, izmratenmk V m :tol©s?., o -  
awbldidzył, (Se TOubrojćniie acrótews-kŁch

;M s f i !ls  ulfiSomsKi i  pola «tt!kL
(Tel. e. k. 'Bnuii koie.-p.)

Berlin, 19 styczniu.
(JSk-iWO 1 ' o łfia ). Dnia 18 stycznia w ieczór.
Na frencie zachodnim  i w schccrńm  dzień 

przeszedł bez nadzwycżftj-nycli rlzł«łuó boio- 
w’yeh.

Ew«kyseya Oh om? os.
(Tc!, wł. „Nowej Reformy”).

W iedeń , 19 aty-iezniu.
'»N . W . Tagfolaikt* .preymosi <z wojcmifoj kw a­

tery  .prascweij naistęjpują-1,'© w iadom ości

le& sU
ja k o  w  pieriwszą roczn icę  śmierci

odbędzie się dnia 20 styczniu b. r. o  .go­
dzinie 9 rano w kościele  fewt A m iy w  

13 Kiakonue
N a b s z C iń s t w p  ż a łd b n n

na które P rz y u to ć l i Znaj^unych Zmar- 
aprą-za

R o d z i n  a.

? o d 2 I G k c m r Ń 2 v . '
W ozyś/k im . k l ć m  , zo ina* tak sąrdoczrif 
w spółczuli z pflrwofłu ciężkiej i botesłiey straty 
jaka mn?e- spo-rkała przez śn u .ić  ffsężu, zscnyir 
Przełożeń;, m i K olegom  męża. I  kełf.hrm Tam 
'jhrnym za v.”/ię c ie  udziału k pogrzelue tą dra 

gę dziękuje uajssrdcczraej 
Stauisłrasa z Machcckich KifeictowŁ

Płhu ?rsf. tfisfzwiRśfcte&ui 
. i p Znfii Zarszyńskiej

serdeczne grafu łacye z okuzyi zaręczyli 
1 y 1-2  zasyłają PIcgowie ze L t o «
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! ? I I
2 wagony kupi Bar 
3«w ska 14.

Araerr kański, 
768 1 3

W ,m

książeczkę służbową na na­
zwisko Anny Szkoc. Znalazca 
zechce złożyć w policyi. 709

]ęz. augiols. i konwersacji udziela 
się najnowszą metodą. Zgłoszenia 
pod K is s  55. przyjuBije Administr. 
,N. Reformy1-'. 759 1 2

C M d a - m
p6'toraror- ni dziewczynkę za swoją. 
Zgłoszenia pod Tr^nka przyi.nnje 
Admin. „N. Reformy-1.' 757 1 3

D y n a m o

firmy F. Alachek So Ges., Wisa 
P. S. &2, Am S 4-5, Wolt .440, Tou- 
ronzabl 120', mato niywany, do 
sprzedania. — Wiadomość osobiście: 
ul. Straszewskiego 11. II p., w biu­
rze arołietckta, od 9 do 11 rano i 
od 4 — 5 po pał. 753 1 2

s p i « i i i i i a
manekiny (BłfiSten) w najnowszych 
fasouseb, ta!;5:ł raas-iel lekki, wie­
deński oraz stopy do pończoch. Zo­
fia Lipinar, ci. svv. Sobastyana 16 

749 1 o

Uozeń VII ki, f j i m
poszukuje p sady praktykanta w 
aptece Piiżizjcli inforumcyj-ndzieli 
z grzeczności aptekarz Prankel 
w lla94sau.it'. 7G6 1 2

J?e 82t!k^Ję p ś lto ik ti
bez mebli, tylko w dzielnicy X I', 
ul. IG:! daszki, In-lenela lub Kra­
szewskiego (możo być w oficynie). 
ZątoSifiira z podaniem cci<y pod 
L*. B. £0  przyj maje Adminiolraoya 
_.N. Reformy-11. 758

m  w y rs
o pokoi z itzyn. Aleja Krasińskie­
go 14, ;.'.rt6ry cd 1 kwietnia b. r

Sklep
Dł"ga 31,"zaraz. Wiadomość u do 
lorońw. 770 1 3

Kiercwn-czka fil i
mogąca się wika;n..: pewnym za- 
BOBur. lionicż.nyTn, potrzebna do 
p alui i Lrhiarni cza*‘. /g ło ­
sić sit: Kraków, ul. Czarnowiej-A.a 
1. 72, do godz I( ttśj przed poł., 
między i g -  3 i 6 - 8  wleo,crs:n. 

765 1 3

proszek bezdymny dla przedstawień 
scenicznych, jasełek i t. ?. poleca 
kład ogni sztucznyoh 3 .  P?iOttifrfv,. 

Kraków, El L.- m elicka 15 
509 10 18

N a d e s z ły  f o r t e p i a n y :
SSAl,

3 s o s e n a a r r e r
do składu furt, 
ul. Wolak* 7.

Heleny Smolarskiej, 
681 2 3

Nowa

m i e s i ę c z n ao
Faaschego, Nr 16, obejmująca 
wszystkia-łeieny wojenno, wyj­
dzie z di-nkn około JO b. m, 
Zamówienia przyjmuje Księ­
garnia IX iH. Friedieina, Kra­
ków, Rynek 17. Cena z prze­
syłką K S to Inb wysyłka za 
zaliczka. *- 744 2 5

j Ischni szukani pokoju umebl.„Ka- 
' ivaler“ , Lwów, Podzamcze. 5ÓA2 2

m i a  teaisa
poszukuje zaraz zdolnych czeladni­
ków aa robotę 1 iałą i dębową, z 
wiktem .lab bez. Antoni Olechow­
ski. Podgórze, Wąska 14. 5~5 2 2

D o  s p r z e d a n i a
sv’.l.tk do alby. Ręczna robota 
szydełkowa bardzo starannie 
wykonana. Pcdbielska W.. 
Kraków, Poselska 20, parter. 

120 1 0

i i,".stało je d zw on k i oleKtr,, 
śeilifOBf i wszystko w za­
kresie e3«kfp?ki, rutynowany 

e i e t o s s i e  sLassik 
T. ttrm stye, Kraków, Zybli- 
kiewicza 15. 9621 s 3

ł
W p g jię  natychmiast

pomieszkanie umeblowane. składu­
jące się „ daóch puk •i^.knchai, e- 
w-entualnte ł.zieni.i. Zgłoszenia pod 
Cr f , U. p:zyj:auje Administracja 
„N. Uefi-.rniy-. 77 L

<5 
.

ubranie frakowe. 01. Mikołajska 4, 
(rórka, 382 4 i

przodp, kuchni, łazienki, eleklr. 
w jodnoj Kamienicy, poszukuje od 
kwietnia dla bogatej rodziny .Biuro 
mieszkań J. Uopski, SzewsKa &r 
tel. 2243.' 617 2 3

l l

d?5i!ep  kopseaay ł aelika- 
tes^W . Wiadome#? J. B. Wj 
poste i-est. T k raów . 755 1 3

M l i i  fr p s e i
Slaiiis4.i-.va Siensirowskiego. Kra­
ków, ul. Karlnolicki, al, poszukuje 
zdolnego noaiocnika. 7ŚŚT-2 J

I  i l  U l H  El. LsDiiz 15:
do widzenia

&L* i ;  'if\> '-‘J  ^  ohbi

Vjaj|sśalejsz3tfo Pana Sesaraa 
Harola 1 na Węgier
515 Karola SV 6 11

T częló od 13 do 20 stycznia 
l i  część od 21 do 27 stycznia

PekćJ
frontowy, do wynajęcia, z utrzyma­
niem lab bez. W ial. ul. św. Tomajza 
1. 18, II p. 718 2 3

! 5 9 8 l f t
rutynow aną, /  dobrom ' pismem 
i k a a cy o , c i az z język iem  nie 
ffiiw.kim pizęijm io '.yiększy 
hsn-iel: Zgjcw zenia listow ne 
pod „ E r e s l i a  2 “  jrzy jra u je  
A d m in is lra cy a  „N ow e j R e ­
form y 721 2 3

ri0 r* !n

sprzedaje Zarząd wodociągu 
miejskiego. Kraków, Dz. XK^

szuka zajęcia. Zgłoszenia list 
przyjmuje Administracya ,.N 
Reformy“ pod „ P r a c a 61.

I l i  5 o

ul. Senatorska 1. 200 8 12

udziela !ekcyj gry na forte­
pianie. Wiadomość: u!. Kie- 
merawska 1. 10, parter na 
prawo. no 5 o

m m  s i e

Jednorazowa próba przeko­
na każdego o jakości.

Z n a k o m i t e

elttiące^O , młodego, wolne­
go od -wojska, nczeiwego, z 
dobremi poleceniami, oraz 
praktykanta  z dobrego do- 

'mu. Zgłoszenia między godz. 
1 2  a i  w południe lub 5 a 6 
;po połuauin pv^r.jitgj& Bazar 
j krajowcy, Kraków, Rynek głó- 

irny 1. 33 233 9 10

bill

poleca

IÓV| tlr .iy  R ysak .

461 6 O

SCI
ondulacyi, pielęgnowania twa­
rzy i kosmetyki. Wykonuję 

t masaż elektryczny, francuski 
i ręczny. Wyrabiam wszelkie 

j roboty włosowe. Mam również 
irtystyczne gotowe Eryzary. 

: F ra n ciszk a  Sactziasz^k, 
i z praktyką warszawską i wie­
deńską, Kraków, ul. Floryań 

jska 23, II p.. oficyna. rost

s a m u

i duży djw«,a perski z womej ręki do gprzedani^ w 735 2 3

Hall ŁlsutlacyJnęla W a c  SplsM.

l U l U Ł M  r-
dawniej we Lwowie, obecnie w Bial& j 

eelem przygotowania do egzaminów:

1) Z m ck T sw ^ w ości i k n p ieck ie i.
Osooy. które się same uczyty, i reproDowane, przepy­

tuje się i uzupełnia braki.
2) Z n au k  &i a*1 Sowyoh: oucnalterya, korespondeneya i t. d.

Na żądanie prospekty. — Zgłoszenia pod_ adresem1 
Z. Olszewski, b o is k o , Rabnksgasse 5. - 716 2 3

0 ®  B r ®  ®
7 powodu podrożenia włosów o 50’ l4, zwracam uwagę Szan. Paniomi 
i i  posiadam jeszcze kilkaset warkoczy w cenach dawnych. Która 
z Szan. Rań mając małe włosy, potrzebuje uzupełnienia fryzury, niech 
się n mnie zs.opi trzy, póki zapa. starczy. Modne treski z włosów falo­
wanych, są również jć3zcte w cenach dawnych. Na wysyłkę, wystarczy 
k:lka włosów uciętych przy głowie i na próbkę koloru posłanych w liśo-.c. 
Jedj ny skład gotowych modnych wyrobów wis wszystkich koloiach.

F r y z y  e r  dauisJu 
S t a n i s ł a w  W i s k i ( "a

752 1 3 u l .  S ł a w k o w s k a  1 .

| P. T. Publiczność, że fabryki, chcąc wyru- 
ig o w a ć  M l i i c ^ i i i o  w yfjói*ow siK ;©  ceny 
- świec (6 do 7 K ? a l  kg), oddały mej firmie 

świece do częściowej odsprzedaży po cenach 
fabrycznych, zastrzegając sobie, by jedna; 
osooa jednorazowo otrzymywała tylko 
lfi kg po cerce: za 740 2 3

O -il '.9 S£I *15 ill JVd|
© - 1 ■ ■

Poszukuje Iłow ał a, uzdolnionego w kuciu koni, pomocnika kowalskiego 
oraz robotników do piacy przy wywozie popiołu i zamiataniu uiic. Ko.', 
biet i chłopcy powyżej lat 14 znajdy równiwł zajęcie. — Zgłaszać się 
należy w Biurze ZaUado czyszczenia m., ul. lioneiowsica 1. 2, parter 
od godz. 9 -1  rano i od 4—7 po południu. 767 1 6

i i s t y i u c j f a  p u B i i s z n a  w  w a s s w
poszukuje s iiy  naa&ijłttlasis-jasj, obznajemionej z p w i­
dzeniem podwójnej buchalteryi, piszącej biegle na mas yn 
i władającej jęzjkiem niemieckim. Zgłoszenia tylko pit mu i 
z podaniem dotychczasowej praktyki adresować naK/y: 
skrytka pocztowa 129. 702 3 3

®©®$@®«s>©©e®®©®©®©®«®©©©® a©«a z
Niniejszem zawiadamiam P. T. Publiczność, i i  z dniom dzis:oj 

szym oiworzyłem przy ulicy Krakowskiej 1. 6, I p.

i
(Kia

Lokal urządzony z największym komfortem, 4 bilardy Seyferta 
najnowszego systemu. Kawa, herbata, czekolada i przekąski najlepszej 
jaKOści. Ceny umiarkowane. Lokal otwarty od godz, 6 rano. 0  łaskawe 
odwiodz ny oprasza

673 3 3

L. 711/17/K. C. 675 3 3

W  obwodzie olkuskim w Królestwie Polakiem jest 
kilka posad E gu czfcisM C łs^ ) ty a icsa sow y ch  zaraz do
obsadzenia.

lletiektujący winni wnieść podanie do c. i k. Komendy 
obwouow ej w Olkuszu, dołączając świadectwo dojrzałości 
i moralnego prowadzenia się, tudzież świadectwo zdrowia, 
wystawione przez lekarza rządowego.

C , f k .  5£oj-ierv?a obw u dow a w  O lkuszu ,
dnia 10 stycznia 1917.

(ńlraGla Ait9@rij.al) 
posługujący ubogim  

w  E sfs fc^ ttrs , E llsa  K ra & o w sh a  L 4 3
Telefon 3213

sprzedają najpowszechniej używano meble gięte, wyplatane 
lab z siedzeniem tieszezułkowem. t  j. Krzesła, fotele, kanasty, 

Dnjanki, taborety biurowe i salonowe.
Również przyjmują krzesła do wyplatania, naprawy 

i politurowania. 17 7 o
Krzesła i stoły do wypożyczania są na składzie.

®2@

otrzymała na skład główny i ooleca:
Koron

3'dO
7-70

Biegański W. SPrSrąeswR Ł j f -m  Ogólnej • • •
Fahre J. H. 2  Aytia m d i ®  . . . . . . _ .
Hertz B, Prsygutty M ajjuasi z liczaemi ilustracyami 4*50
Kochanowski J ' K. P ostęp  I n d z k o d ® ! ....................... 12 50
Kramsztyk St. Wlfe&Sine.ŚGl p09%ątk®Wd X fifjflli,

1 cztjźć I ............................................................................2'40
Ligocki E. Sasabra I M osa , powieść ......................... -A—
Limanowski hol. lilie]®  Litwy ......................................1'50
Bobak J. Ustawa o  stosunkach j^ aw n y cR  nau­

czycieli w publicznych w szkołach ludowych - ■ — '80 
llybicld Si. S * p o B t  Ch^iislesILsk-i i jego działal­

ność w powstaniu 1863 ruku .  ......................... 2'10
Sieroszewski W. Banluw slłi. Powieść Historyczna . 6 —
Słoński lid w J a ś  to aa  wd|śace.<. liusiracye Anto­

niego Dzierzbickiego . . ’ ...................................... 6'—
SmaUosiaw. Jęgyk  0 j02 y3tj W SZsSOlS . 1'—
Żeromski St. K s tr a s a ii ie  Jnda.sssa. Powieść . . i 6*— 

— /-ans e ć . Powieść ...............................................6*—
Do nabycia we wszystkich księgarninch. 199 4 4

ECTsasna sEKaessEnfiBOKararaBB! e jęs
5 -I a. k o s t e k  i - o & o i« * y y c f j

' i z a s y  p c s o t o w e j
j  p r x y .p r a w y  d o  z u p

dostarcza w każdej ilości ba-d.no tanio „U iiiSSF1. fab ryk a  
k o w  ży w n o śc i, P raga , K* al. Y ksołtrady, U?ti anska u !. K4>. 
ZafjSpey posznkiwoni. . 745 1 3

“rsjaaarTse

l K M e s i l s i w M i  Jsg-3 ^  ca. i h i  j ip i i s lS  Moś!

na cywilne cele dobroczynno.

obejm uje
ilości 6 2 5 . 0 0 6  S t o r o n .  G s/nw u a w y g r a n a :

CiągnionkT nastąpi jawnie w  Wiednin. a 2 SS2T-

$3Ę T  L o s  k © s ś t f 8 | «  4  I i-0 F © a y , i
I.oay sa do naoj-ciu: w ońdziale doleryj doaruci.yiinj-ch. Wie leń, 

Hf., Yoiiiie-e Kollaniisstiiuia&i^w król. w«g. Byiohoji docWtów iotoi-.,-j- 
njch, Budapeszt, iX , Iłauptzollamtsgabautię: w kolekta.aoh lotery-jn,/!!, 
traiikach, w urf.ędaoi? podathow.ych, pocztowych i kolejowych, tv kan- 
toracii wymiany i t. d. — Ola kajiających losy piany, gry zada.-mo, — 

Frzesyłka losow wolna od opłaty pocztowej

Z  c., Ł  Sosses*. D fr e k c y i  la io r y j pa^stwrcmyajj.
573 3 10 (Oddział lotp^yj na cele dobroczynne}.

j£*4f.XStsi.£S!. 
z kilkuletnią prakt ką biurową, pi- 
*sąi«v biegle na maszynie, % tlolircm 
ćwia lootwem, poszukuje zaję :ia w 
biorzo uotawalfiem lub adwoka- 
ckieni. Zgłoszenia list.pod ,.L P. I90'1 
przyjmuje Admin. „N. H(dorniy“ .

74*1686 3 o

kilku wagonów precla surowego 
lj;ed»oroczsego Stan sław /cm la  w 
Podgórzu, cl. Ftidrkaie iO.

741 2 2

rctrr.ebną zaraz

do S-ietniego dziecka. ZnajjmoiiS 
:.r.i'.ri?ozyzuy pażąd.-ma. Zgłoszenia: 
E. Jleiiels, Jasna 6, JJ p. 742 2 3

fl[łij
U

magi&l kołowa, w iobrym stanie. 
W-isdoniośA: ul. Warszawska bi.

743 2 4

IBP fipĘk

z piaktyką .biniową, ł«dnem 
, ilinom, znajomością języka 
Diemieckiego i pisma maszy­
nowego, otrzyma natychmiast 
posadę. Zgłoszenia tylko.pi­
śmienne 'przyjmuje Admini­
stracja „Nom ości Tli astro wa- 
nyohsf, Kraków, ul. Kazimierza 
Wielkiego 95. 738 2 3

jB L g p i^ c w a o a a a
zaraseTi kierownik gorzelń, lat 41, 
v. omy od wojska, Będący d,‘niszy 
c;as w' '.-ięke/ym skarbie, rozumie 
jąc.y się na prowadzenia budowy 
tarlaku, sanceiaryi, przy jmlo odpo­
wiednią posadę w większym skór 
bie iub fabryce. Koże przyjąć agen­
cję  Towarzystwa ubezpieozr-i lub 
z«s ępstwo maszyn rolniczymi. Po­
siada realność w wię .si.e.oi oowo- 
drwem mieście na umieszczenie 
Składa. Zgł szenia pod A. U. 739 
przyjmują admin. „N. Refonnv“ .

739 2 3

snem
1 lub 2 na i cic-Liuj.!. p-. s iń.uje się 
uo kupna/ Zgło.tzeuia listowne: 
Sicrcze.ns Gó-a, ów-,-, o p. Swo­
szowice. - (134 2 3

•R»ó'.w) •ttpriiwaioaa

faijfla r d  m  i l i i i i i i
p9d ńraą

n  i
ŁŁ§ £II1CI1 CRHUESKl s Etat,A I

j r z y  u l .  &iv. G a ir lr  Hity p o d  IM i*. 4
wy r.bio ped towtsoią hemiajri PrramysA-aszcl law. -e:i, ó.ca;Ł ,>)! i juan 

„r z n  e ,i i c .?.
w o d |  n ? 3 i s « r j s l B f j

edp iwia&ująco al-ladami citeiafSiayS wjdoz?,s !MLŁt«SS.uLf, /biiJiiU 
HLkKSMM, SttLlKhi Kik.1, VirhY, KAUY£NBADZ,SJiil, HO Al

R aszyna  c z o s n k o w a ,  f P i n ?
do szycia, w r-olrym st ii*, do 
sprzed&n a. \7ia«iomuść w gUcate. 
Dębniki, nl MadaliuskiegtPS. Na­
wrocki. 635 tl 3

Rutynowanej kasycrii i
do \vj.ękrz :go handlu galanteryjnego. 
ŁJł ;.ól dnia, poszKknje się ca 1 In- 
tećp. /Igtft zosia z -odpisami świa­
dectw do Biura ogłoszoń Feliksa 
•Slattera, Krskó*? ul. Gołębia 2. 

■-..Ć88 2 2

^9:B s L » Z l f  n t m t n

kuiiuje S. Binzer, Kraków-
690 -2 10

BURO, .U&JiNGiiN. tiit.ai
5 * M t«Z © 11 4 )

}*k- ■nt.wą, t-roaiową,godową, celMHtą, swaip»,wa* * # i j r  łB e t a ł a t a  
is< r n  a l u e  z pzafpica P r  « .  2i;i yVłirei4i.ioa “X*

Ssrrcdsr ciąatkswa w sptAaaa 1 drEjiarjfijt. Camitl m ż»l .i s Ranoa
scresssasEsas

Staraniem Z r d o m o w n t g S  S elbm słgram  4eńBki»ga rcz- 
poczaib się 11 stycztr a 1917 r.

8x .iiG -ljęoa u iaw y

l i  M l  B i
I iksl sklepowy, odiiowiudni r.a ra- 
Btoursnyę lub Irino, przy ul. Hra- 
ek-ej !. aj WiadomoSć u stróża.

705 2 6

F a i s l s e i i k a
z dobrej rodziny, w skolok nK-szczęśó 
spowo(j.r(W;>.r,.Ah wojną. mSKJisnjc 
zajęcia domowego pr*y zacnej, !-:a- 
io'iokiej rodzinie. Źgfh^zftnia pod
adresem: Izdoisku. n lnczycielka.
Kisie.ówka.o. n.T'-mb:<rk. 653 8 I

M e M e
do -pprzc-danij. iiię Izy ipnemi ad- 
lo.nk, wielkie sz.ify jesio-npwe. phi- 
nino i inne. AYiadomoić: ul. W ol­
ska 23, oficyna, II"! p.. o i 
do oV2. 1 1 6  0 5 6

inteligentna, sieroto, | afepfi- 
cconą iII klasn wydziałową, 
pflśżaknje zajęć a biurowego, 
ZgiOiceni-.t przyjmuje Admi­
nistracja „Nowej Iiefonny“ 
pod £ .  ist. : 730 2 o

S s e r e r s r i s i t K w a f i g
le s iu jB iis ta

student, pnszukaje przepisywania 
w domu. Zgłoszenia pod u. «  do 
Biura dzienników i ogłoszeń Marya- 
ns Hnpczycs, Kraków, nlica Ja- 
gi-łlońska 7. ......... - -  6-18 3 3

j G z m
iltapp. urzędników panstv/owyci,j an­
ionom. i pror. gimn. zz kondyktem 
załatwia najkorzystniej K.eprezon- 
iaeya I. ogólnego Tow. urzędn>Kow 
we Lwowia, ul. Pańska 1, 8, 1 p. 

655 3 8  "

K u p u j ę
używaDą garderobę męs£ą, damską 
i obuwie Proszę zawiadomić kore­
spondentką, Dobrowolski, Mnzowle- 
esa 1. 81. 620 5 M

Do s p a d a n i a
dom I-p,, ze stajniami, wozownią 
i dpowiedui na zakład doręji-aista, 
guroż i t. p. Wiadomość: ul. Wy­
goda 1. 3, lf n. 628 3 3

© s ś e s ą i z a #
możim tylko przez uszczelnie­
nie okien i drzwi walSG^ka* 
m i z waty, które najtaniej 
poleca Fj, W ei|S|!& h 
k&iGfc Grodzka 2fi. 034 2 iu

ziiwtrtośd '&hi tłuszcza £000 k7g 
harteiM h 9 kor. w ..rost z fabr, i i 
do naoytiu. Wiadomość: I. Kr: 
Kłik-ów, ŚŚGerzyniecka 9, parter 
front. 668 2 V

pi en v: £ j: ń r  2 ahit, n?sla-
r z j  p&l&kizll do sprzedania. 
Sławkowska 3o 1 p. Oglądać 
można cd godz. 11— 1 i od
3— 5. 36C 12 15

M M  fryzysrsk*
ąpcrgiczny, ewentaalr.io jako kie- 
i-i'wiiik, zaraz perzebny. Rynek 43, 
feloli Wiokidc. 7Ó3 2 4

S m i s i e
d-.> rprzeuaiuii w Podąńnza, u.ica 
Kaiwaryjska 71. 676 2 3

dla p.p. nauczycielek i wychowawczyń Kurs obejnr j naukę prasty 
cziią i metodyczną robót: z wiór, r-rfii, pinforu, kait-una, zajęcia dla 

dzieci do lat 10-ciu.
Opłata za kurs wynosi 20 koron.
Zgłofrzenia przyjmuje zarząd 2Srel©S’S£. 5> ej3m ar;u is w  fe f i -  

łr o u is  przy ui. Śttjskiego 1. 1. parter, od dnia 27 grudnia, codziennie 
między godziną 12-ią a 1-szą. 198 8 8

ifflWii.fll IrwwsiM 21
ndzłela |łsży8xe-k: hipcteesa^Gh, wekslo­
wych i peaayinych. PrryJ.®u|A wisic/ilii 

oszosąano^ci

fi

2 3
Podatek rentowy wraz z 100% dodatkiem opłaca 

z własnych fundu.sżóv>'. 338 o 10
SSpdziŁy nrSjąd* od 19—12 i et? 4—6 pspv3.

12 kim od Krakowa, majątek 1 kiu- 
,£y, imi.ynki dobie. Cena 250.000 K, 
dług 85.0 .-O K, Sjirzojia zaras Biu­
ro J. Uopskiego, ul.’ -Szi wslco I. 5.

586 3 5

- i ij&lefc i n t i i i r t
pracowita, rozumna, gouua zaufania.

Jut-ra gospodyni, poszukuje miejsca 
a starszego męz'zyr.nv lab na nie 
banii od 1 lutego. Nie tyle reflektuje 
na wrujk-Pc-mie. ile na delikatne 
obejście, gdyż sama jest dobrą i de­
likatną. 7.jdom.-. KtryathMiawak*. 
Tarłów, poste restante, główna 
poczta -l£3 J 4

Zakupię każdą ileśe

Ł U B I N !  J
Oferty z próbkami cadsyłaeyod 
adresem; B. ('iołhofz/SkŁniaa.

569 li 6

nowa kąmien-.ca JVpT85o-.tra, z Iii
piętrową, ofi--y i i.)3b.;iiki, ul. Kon 
ieiieracku 1. r&7. ÓYia-.loincśó tamża 

' ' 657 2 6

fjaW ieczfznn osiiiską
i-V'A7. szycie i naprawę bieli­
zny przyjmuje i wykonuje nie­
drogo Walerya Podbielska, 
Kraków, ul Poselska. 1. 20. 
oficyna, parter, 7610 1 0 "

h «.kapeluszy damskich i rozuia’ tjch 
przybrań do tyc-bze ma tanio dc 
sprzedania - -  N rtst. IS lillo lfa
U n d a e lra i K ojiE -yk  K « v a k ,  
W iedeń , VII., uais-nstrassc, t>5. 

683 3 3

Sup. l i g .  f i lo z o f
poszukuje iekcyj, lektoratu, 
iub biurowego zajęcia. , Spe- 
cyalność: języki klssyczne, nie­
miecki i rosyjski Zgłoszenia 
[.rzyjmnje zidministracya „No­
wej Reformy“ pod l3W a rszr - 
4'?iak41. 510 6 o

ui-0
l«s z  m m  / f i
m li o L s i i  Ri? A

poleca i wsz ik-le u gtswy uszu 
te z<na SI. HiOiSOil, meclianih 
K ranów , ulica : a; Ui ci, c lea 1. i a  

■iolo 10 10

£l W  Łh- -dSŚ QrJi J iii JAaSiu
,lo przegrywania na godziny 
Adres poda Aimiu. „Nowej 
Reform) “ . - 6950 30 0

Są ^  UtŚBHjl
staruszkę, 85-letiuą, nie zdol­
ną do pracy, a nie mającą 
żadnych środków na utrzy­
manie. Datki przyjmuje Admi­
nistracja „Nowej Reformy* 
pod M. R. 2773 7 o

O d  1  k o r j s i y  

S s s M s a l d  d l a  d z i o ę i
.o d  4  k o p c ia

" aIŁ2<łA-S3&: 
przyjmuje się do roboty 

Ul Ch Karinoiic ta  7 , Ih piijiro
kamienica w podwórzu. 115 4

Z drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10,

mailto:Ait9@rij.al

